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Zamkniecie sesji Sejmu i Senatu
WARSZAWA. 5. VII. (PAT). Dyrek­

tor biura prawnego w preżydjum Rady 
Ministrów, p, Wł. Paczoski przybył dziś 
o godz. 18-ej do gmachu Sejmu, gdzie 
doręczył pp. marszałkom Sejmu i Senatu 
zarządzenia Pana Prezydenta Rzeczypo­

spolitej o zamknięciu sesji nadzwyczajnej 
Seimu i Senatu.

Zarządzenia te brzmią:
Zarządzenie Prezydenta Rzeczypospo­

litej o zaniknięciu sesji nadzwyczajnej 
Sejmu.
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Pos}ar»y. » eboć Niemcy sa pa;

ludność pra« '
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WARSZAWA, 5. 7. (Teł. wł. G.)'. 
Polskie Radjo, którego większość u- 
działów była dotychczas w  rękach pry­
watnych, obecnie m a się  słać przedsię­
biorstw em  rządow em ,  gdyż na posie­
dzeniu komitetu ekonomicznego mini­
strów uchwalono wykupić ten pakiet 
udziałów, ażeby rząd miał w  Polskiem 
Radjo większość. W  związku z tern u- 
stąpi wieloletni dyrektor Polskiego Rą- 
dja, p. Zygmunt Chamiec. Narazie p. 
Chamiec wyjeżdża na dwa miesiące na 
urlop i zastępować go będzie wicepre­
zes rady nacjzorczej Polskiego -Radja, 
dyr<0ftor gabinetu Min. Poczt i Telegra­
fów, Roman Starzyński. W  M c u  sierp­
nia odbędzie się walne zgromadzenie 
spółki, na którem transakcja z rządem 
zostanie ostatecznie zatwierdzona. Po­
tem p. Chamiec ustąpi.

Jako kandydatów w jego miejsce 
wysuwają: Romana Starzyńskiego, oraz 
historyka i byłego premjeHf w  r. 1922 
}Artura Śliwińskiego. Co do kosztów, 
jakie nabycie większości udziałów w 
Polskiem Radjo pociągnie dla skarbu 
państwa, to krążą pogłoski, że chodzi

o nabycie 250 udziałów, wartości po 
3.000 każdy. Niewiadomo na razie, z 
jakich kredytów wydatek ten będzie po- 
kryty, gdyż w  budżecie oczywiście kre­
dyt taki nie jest przewidziany.

WARSZAWA, 5 7. Zapowiedziany 
wyjazd „Cracovii“ do Czechosłowacji 
na turniej piłkarski o puhar ks. Pribina 
nie dojdzie do skutku ,gdyż PZPN. nie 
zgodził się na tę wyprawę.

WARSZAWA, 5. 7. Mecz ś l a s k -  
Foldnia, wygrany przez Śląsk 2 :0, \  u- 
nieważniony przez zarząd ligi, zostanie 
powtórzony dnia 28 lipca

WARSZAWA, 5. 7. 6 lipca rozpo­
czynają się w Lucernie wielkie -między­
narodowe zawody hippiczne. Udział w 
tych zawodach bierze również ekipa 
polska w składzie 5 jeźdźców '(rtm. 
Szosland, por. Komorowski, por. Mosa- 
kowski, por. Gutowski, por. Galica). 
Szefem ekipy jest major Adam Króli- 
kiev'icz.

Niedziela 
9  9

7 lipca 
»  ■

-3 niż Polska. W

setkiem 11.7, a niemiecki procentem o- 
■krągio' wynoszącym 8 , ale jest zastana- 

( wiającym, że Niemcy idą naprzód, a 
! my się cofamy.
• Jest ponad wszelką wątpliwość oczy- 
, wisteirh ,że państwa przygotowują się 

do wielkiego starcia. Przygotowują się 
‘«o$c. - irzec* ' '"** r- 'V- pierwszym rzedzie Niemcy. Jeśli tak,
Ify 1 ty P0jsIm kwartale przyrost lud- • i»P|e zapytać wielu, to jakie znaczenie
" „J ale Ce Wyniósł 112.000 a w ] * a  głoszona przez Niemcy postawa po-

| kojowa np wobec Polski?
Istotnie Niemcy wojny nie chcą — 

nie chcą jej mianowicie dzisiaj. Bo 
Niemcy są słabsze jeszcze dzisiaj, są 

! słabsze od Francji, a zwałszcza od 
jPrancji i Polski razem. Jednak Franc a 
■ nie jest dysponowana do wojny za- 
‘ c^epnej, czyli jak się to określa —  \\®j- 
| nv prewencyjnej, to znaczy wojny, któ- 
I r mogła uprzedzić gorszą wojną v. 

przyszłości.

c*erttia,e ^ zw r*  U n ió s ł  112.000. a
kiC»? zaś ar yrn 104.000, W Niem- 

e cyfry fyr*i czasie analo­
gia ^  r* 1934 ytlosJły 82 000 } 48 000. 
za l. °^ki za u aniy cyfry nastepuincę:' 
anai artał artał t^ ec i  — '95.000.
i s j ^ j n i e  rf7arty 9 7 0 0 ° ;  a * " " '? -
koro?°P- Skok a Niemiec: >38.nnn. ‘
C2e a,ny. Przyroście niemieckim
Hą«fJesteśmv ? ^ dzie Procentowo lesz- 

“ Wyrost Niemcami g ó ń  I -  
^ n o ś c i  wyraził się od-

Psychicznie bardziej dysponowaną 
od Francji jest Polska, to też w tern 
może leżeć przjyczyna ,że Niemcy, prag­
nące mieć czas do zbudowania swej si­
ły państwowej, ograniczyły i stuszowa- 
ły swe,prowokacje w naszym kierunku 
Dyspozycja psychiczna Polski jest jed­
nak tylko natury biologicznej. W porów­
naniu jej z , Francją wynika ona z mniej­
szych procentowo strat w ludziach i z 
szybszej renowacji organizmu ludno­
ściowego. Nie opiera s ‘ę natomiast dy­
spozycja Polski na dostatecznej pod­
stawie jej zaopatrzenia materjalno-go- 
spodarczego. Stąd też i Polska musi 
powierzyć swe losy przyszłości. Ale tak 
postępując, musi i ona wziąć najczyn- 
niejszy udział w wyścigu narodów, jaki 
z taką jaskrawością przed nami się 
rvsuie.

„Na podstawie art. 12 p. 1: ustaw} 
konstytucyjne] zamykam z dniem dzisiej­
szym sesję nadzwyczajną Sejmu. '

Spała, dn. 5. lipca 1935 r.
Prezes Rady Ministrów:

(—) W. Sławek
Prezydent Rzeczypospolitej:

(—) I. Mościcki.
Zarządzenie Prezydetna Rzeczypospo* 

litej o zamknięciu sesji nadzwyczajnej 
Senatu.

Na podstawie art. 12 p. o ustawy kon 
stytucyjnej zamykam z dniem dzisiej­
szym sesję nadzwyczajną Senatu.

Spała, dn. 5. lipca 1935 r.
Prezes Rady Ministrów:

(—) W. Sławek.
Prezydent Rzeczypospolitej:

(—) I. Mościcki.

Czy Ch. D. weźmie udział 
w wyborach

WARSZAWA, 5. 7. (Tel. wł. G.). 
W  sferach kościelnych liczą się z wy- 

.daniem przez episkopat zakazu Jwani* 
jakiegokolwiek udziału w akcji wybor­
czej, wzg! przeciw wyborom ducho­
wieństwa. :

Natomiast w znacznej części ChD. 
poza granicami Śląska istnieje podobno 
tendencja do porozumienia się z  rzą­
dem i uczestniczenia w wyborach. Roz­
mowy zakulisowe mają być podobno w 
toku. Doprowadziłoby to niewątpliwie 
do jeszcze jednego rozłamu w ChD.

Letnie awanse urzędnicze
WARSZAWA, 5. 7 .(Tel. wł. G.). 

Tegoroczne letnie awanse urzędnicze 
mają być ogłoszone na .1 sierpnia. Do 
dnia 10 lipca wnioski o awanse przed­
łożone będą przez biura personalne po­
szczególnych ministerstw i urzędów 
centralnych do zatwierdzenia.

500 harcerzy 
z Czechosłowacji 

przybędzie do Polski
WARSZAWA, 5. 7. (Tel. wł. G.). 

Cofnięty zoslał w wydanym niedawne 
przez władze lokalne Czechosłowacji 
zakaz wyjazdu harcerzom polskim na 
zlot do Spały. Wobec tego przybędzie 
do Polski okoro 500 harcerzy.

N»jl«p«ry iBajtańiiycłi 
aparatów ta*

KODAK BB.
który zakupin wef-aate:
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WASZYNGTON. 5. VII. (PAT). 
Wbrew poprzednim zaprzeczeniom ce­
sarz Abisynji wystosował apel do Sta­
nów Zjednoczonych, w którym powołuje 
się na pakt Keilogga i wyraża życzenie, 
aby pakt ten został zastosowany do za- 

■ targu włosko - abisyńskiego. Apel ten 
został doręczony amerykańskiemu charge 
d‘affaires w Addis - Abebe. Tekst będzie 
znany w Waszyngtonie w dniu dzisiej­
szym.

Przedstawiciele  ̂departametnu stanu 
odmawiają wszelkich wyjaśnień w tej 
sprawie, ale nie przeczą samemu faktowi, 
zwracając uwagę, że sytuacja jest bardzo 
drażliwa talk samo, jak wówczas, kiedy

Waszyngton w kłopotliwej sytuacji
wobec akcji japońskiej w Mandżurji w 
1931 r. powoływano się na pakt Keilogga.

Uważają tu, że negus Abisynji bardzo 
zręcznie obrał dla skierowania swego 
apelu dzień święta narodowego Stanów 
Zjednoczonych.

WASZYNGTON. 5. VII. (PAT).”Se. 
kretarz stanu Hull oświadczył, iż czynni- I 
ki oficjalne Stanów Zjednoczonych po­
ważnie zastanowią się nad odpowiedzią 
na apel cesarza Abisynji. Dokument ten 
zresztą nie został jeszcze otrzymany w 
drodze oficjalnej.

_ Koła miarodajne nie ukrywają, iż apel 
z jakim Haile Salassie zwrócił się do Sta-

LONDYN. 5. VII. (PAT). Korespon­
dent dyplomatyczny „Daily Telegraph" 
twierdzi, iż istnieje przeszkoda we współ 
działaniu Francji z Wielką Brytanją na 
rzecz wykorzystania autorytetu Ligi Na­
rodów wobec Włoch w sporze z Abi- 
synją. Jest nią rzekomo protdkół, stano­
wiący aneks do porozumienia zawartego 
między Lavalem i Mussolinim w styczniu 
w sprawie Interesów Francji I (Włoch w  
północnej Afryce.

Protokół ten oświadcza, że'poza lin ją 
kolejową Dzibutti - Addis _ Abeba, Fran­
cja nie posiada zainteresowań w Abisynji. 
Mussolini wyciągnął z tego wniosek, że 
Francja pozostawia mu wolną rękę w kie 
runku rozszerzenia włoskiego terenu 
wpływów w Afryce w sposób nieograni­
czony.

Król Leopold zwiedzał 
pawilon polski w Brukseli

BRPKSELA, 5. 7. (P A T ).  Król 
Leopold Trzeci zwiedził wczoraj pawi­
lon polski na wystawie w Brukseli. Na 
wyraźne życzenie króla, wizyta miała 
charakter ściśle prywatny. W  pawilonie 
jedynie komisarze rządu polskiego, kon­
sul honorowy Vauxelaire, Litwiński i 
Nagórny udz^lali królowi informacyj. 
Szczególnie interesował króla dział 
morski, a.specjalnie port gdyński i pol­
ska marynarka handlowa. Król podzi­
wiał statek „Piłsudski" i prosił o infor­
macje o polskiej produkcji parowozów, 
silników samolotowych, silników Diesla, 
produkcji węgla i soli. Podziwiał gru­
bość pokładów węgla w kopalniach pol­
skich, W dziale myślistwa król dopyty­
wał się o polowanie na rysie, p odz iw r ' 
/oto-grafje i trofea myśliwskie

W  sekcji turystyki król zwrócił uwa­
gę na fotomontaż Tatr i Zakopanego.

Korespondent „Daily Telegraph" twier 
dzi również, że Włochy i Francja poro­

zumiały się w zakresie wojskowym o 
wiele dalej, aniżeli w sprawach politycz­
nych Europy i Włochy liczyć mogą dziś 
na całkowitą pomoc wojskową Francji, 
do czego doszło bez porozumienia się z 
W. Brytanją,

rów Zjednoczonych, wytwarza kłopotli­
wą sytuację. Negatywna odpowiedź mo­
głaby być komentowana jako uchylenie 
się od zobowiązań, wypływających z pa­
ktu Keilogga, w przeciwnym razie praw­
dopodobne byłyby znowu komplikacje 
z Włochami.

Z tych względów w kołach zbliżonych 
do rządu panuje przekonanie, iż jedynie 
możliwem stanowiskiem jest oświadcze­
nie Stanów Zjednoczonych o nieuznaniu 
terytorjów anektowanych siłą zbrojną, 
jak to miało miejsce z Mandżurją.

Komisja arbitrażowa radzi 
i podróżuje

APAGA. 5. VII. (PAT). Komisja arbi­
trażowa włosko - abisyńska wysłuchała 
przemówienia przedstawiciela Włoch, 
Silvio Lessona.

Przypuszczają, iż komisja uda się o- 
becnie do jednego z miast, położonych na 
południu Europy, by wysłuchać zeznań 
tubylców, świadków naocznych, incyden­
tu w Ual - Ual. Następnie komisja po­
wróciłaby do Schevenings,

■ ~ '
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Kongres Wychowa*1** 
Fizycznego ^

BRUKSELA, 5. 7. (PAT). ^  tefe- 
seli w pawilonie kongresowym .n 
nie wielkiej wystawy światowej ^ egc 
piło otwarcie 7-ego międzyna1*00 
Kongresu Wychowania Fizycfnl 

W  Kongresie bierze udzia 
150 przedstawicieli kilkunastu P ^ j  
europejskich. Polskę reprezentuję ^0 
członkowie rady naukowej 
fizycznego : red. Kazimiera MsZ nt 
wizytator W. Sikorski, oraz d°c 
Gustaw Szulc. . yfi

Prze m ó wi e n i e i n a u gu racyj h ®  ̂u £
głosił przewodniczący komitetu 
zacyjnego prof. Gimzbur 
pięKny odczyt wygłosił dr. J^  ]Skie- 
ie, prof. uniwersytetu bruks 
Popołudniu odbyło się p ^ y i eCief3tiiS7S 
ków Kongresu w salonat I  
brukselskiego .Wieczorem ^  s .{ uli?' 
tralnej wystawy cdbył się vdęc 
dzynarodowych pokazów r  , kjej. 
nych w obecności pary króle* 

Drugiego dnia odbyło sff 
plenarne posiedzenie ^ or,^reS^  
rem wygłoszono kilka referato *
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Kron ka telegraficzna
Tokio. Przewodniczący najwyższej

rady wojennej gen. Minami, rozpatrzyw­
szy notę sowiecką w sprawie kilku wy­
padków pogwałcenia granicy przez woj­
ska japońskie i mandżurskie, przekazał 
ją japońskiemu ministerstwu spraw za­
granicznych, zaprzeczając wymienionym 
w. mej faktom.

LONDYN ó. VII. (PAT). W ^bbotta- 
dzie w Indjach pożar zniszczył zabudo­
wania nar rynku. Pastwą płomieni padło 
przeszło iOQ domów i sklepów. Spłonęła 
również świątynia hinduska i meczet mu­
zułmański. Pożar opanowano z trudno­
ścią z powodu zupełnego braku odpo­
wiednich urządzeń.

BERLIN. Samoiot zakładów Siemen­
sa rozbił się o dom położony w Britz. 
Wskutek uderzenia nastąpił wybuch, któ­
ry wzniecił ' pożar. 6 pasażerów i dwóch 
lokatorów domu zginęło. Wiele osób od­
niosło poparzenia. •

NOWY JORK. Liczba ofiar dnia nie­
podległości w Stanach Zjedn., według 
dotychczasowych wiadomości, orzewyż- 
SZA. liczbę .150*

LONDYN. 5. VII. (PAT)'. Omawiając 
komunikat ogłoszony w Berlinie w zwią­
zku z wizytą min. Becka, „Times" stwier 
dza, że Hitler i Beck znaleźli platformę 
całkowitego porozumienia w zakresie 
stosunków polsko -  niemieckich.

Porozumienie i polityka przyjaźni po­
między Niemcami i Polską w ich wza­
jemnych stosunkach sąsiedzkich zostały 
nu w szc zerem uznaniu co do rezultatów, 

j znów potwierdzone przez obu mężów sta­
nu w szczerem uznaniu co do rezultatów, 
jakie zostały dotąd osiągnięte. Płk. Beck 
cjał wyraz przekonaniu, jakie co do trwa­
nia polsko -niemieckiego porozumienia 
wywołała w Polsce mowa kancelrza z 
dn. 21 maja. ■

lf.JYM. 5. VII. (PAT). Prasa włoska- 
? zamieszcza obszerne sprawozdanie swych 

korespondentów berlińskich o przebiegu 
pobytu min. Becka w stolicy Rzeszy, pod 
nosząc niezmiernie serdeczny charakter 
przyjęcia, jakie polskiemu ministrowi' 
spraw zagranicznych zgotowały władze i 
ludność niemiecka. '.Większość korespon­
dentów zapewnia, że wizyta min. Becka 
nie jest związana z żadnem konkretnem 
zagadnieniem, a' rozmowy dotyczyły! za­
gadnień ogólnych, „Stampa" w korespun 
dencji z Berlina opisuje dokładnie prże-

wej posiadają znaczenie europejskie. Apel 
jego do prasy wywołał głębokie zadowo­
lenie. i

Naczelny organ narodowo -  socjali­
styczny „Voelkischer Bepbachter" oświad 
cza, że już sam ton komunikatu nie po­
zostawia żadnych wątpliwości co do te­
go, w jakim duchu rozmowy berlińskie 
były prowadzone. W wyniku pierwszej 
oficjalnej wizyty polskiego ministra w 
Berimie oba rządy mogą stwierdzić z za­
dowoleniem, iż polityka porozumienia 
pod każdym względem okazała się sku­
teczną, a obie strony żywią pragnienie, 
by jeszcze dalej była ona rozbudowywa­
ną. Wykazuje to trwałość dzieła porozu­
mienia między Polską 1 Niemcami —

stwierdza organ narodowo - s° r*ruĄ0.- 
ny, wyrażając życzenie, > y .* ° a 
na metoda polityczna, istniej? ^ 1 3  
sunkach niemiecko - polskicm 
naśladownictwo.

„Boersen Ztg.“ oczekuje 
żenią, wywołanego przez koni giir^P 
liński w politycznych kołacn sto:s 
Wybitnie pozytywny elemen 
kach polsko - niemieckich doz*1 
wzmocnienia i utrwalenia. . adQ>

„Berliner Tageblatt" Pod* rZedo^J[tJ 
ny i ciepły ton komunikatu u 
Zdaniem dziennika, na uwa®jLriofl° »\e, 
przedewszystkiem to, że < ^ eIni-c
równo zagadnienia polsko - 
jak i ogólno - europejskie.

Wniosek o zwołanie Sejmu śla
WARSZAWA. 5. VII. (Tel. wł. G.). 

Z Katowic donoszą, że posłowie na Sejm 
śląski, należący do Ch.D., N. P. R. i PPSł 
odbyli wczoraj naradę, po której zgłosili 
do śląskiej Rady wojewódzkiej wniosek 
o zwołanie sesii Sejmu śląskiego na se­
sję nadzwyczajną celem uchwalenia usta-

g g l f g &tując śilfńe wyjątkową serdeczność przy 
jęcia,

BERLIN. 5. VII: {PAT). Obok spra­
wozdań z wczorajszych przyjęć, urzędo­
wego1 komunikatu o wyniku rozmów ber­
lińskich;, oraz przemówienia, miń. Becka 
na konferencji prasowej, przynoszą dzi­
siejsze porahnę dzienniki niemieckie ob­
szerne kcrtienfarze, w których z naci­
skiem ^sk ą- iją  ha pozytywny charakter 
porozumienia boisko - memierkiego.

„Niemcy i... rglska pozostają w ścisłym 
kontakcie — /jpisze w tytule" „Lokal-An- 
zergei", .żaś- jBóerSer, - Ztg “ dodaie: 
„wzmocniona przyjaźń polsko - niemie­
cka — ścisłą współpracą dla dobra i po­
koju Europy".

Urzędowa „Narodowo - Socjalistycz­
na Korespondencja Prasowa" pisze: „wy­
wody min. Becka na konferencji praso

Sejmu śląskiego. Równocześnie te same 
kluby poselskie, oraz władze wojewódż- 
kie i stronnictwa zwróciły się do Prezy­
denta Rzplitej z prośbą, aby z własnej

inicjatywy zwołał nadzwy pr 
Sejmu śląskiego. Do kan.c w dnid 
denta wniosek ten wpłyhą?Do. S w dniuAwplynAt umoiy^°6l)z' 
siejszym wraz z obszerne"' ^  
niem. We wniosku do K A f
kiej przytaczane są P^wn? waieni.a J 0
sariniaiarp IcnnipcznoŚC UCnWsadniające konieczność 
nacji śląskiej przez Sejm 
tylko przez parlament 
memorjale zaś skierowanym 
denta zawarto argumenty 
leczno - politycznej.

wars

li. M  i ,
RZYM, 5 7. (PA T). Wypadek sa­

mochodowy H. króla hiszpańskiego 
Alfonsa 13-go w^ydarzył się v\' miejsco­
wości Ponfe Pccora w pobliżu Folloni- 
ca. Samochód, który kroi prowadził o- 

_ sobiście, nagle wywrócił się. B. król zo~ 
. [s ła ł lekko .ranny w czoło, lecz ti<warzy-

rll °d -» t*niu obojczyka. Obu ram y gdzie _pfrt
no do szpitala w FollonicU> ^0c

szacy mu hr. de Miranda
Obu rannycn

dzielono im pierwsze] . ,|0 
udali się w dalszą m  : 
fnnvm samochoden
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dyPfomaania ma przed sobą polska
sk°j^Dl . ^ a są szczególnie trudne i
P.a^tS ° Wane. Polityka zagraniczna
^ ę h ^ j. 0 granicach od zachodu i 
cggo 2 otwartych, państwa sąsiaduj ą- 
^ch naradami pptężnemi o insfynk- 
^ ro in i/^ J ^ s ty c z n y c h , sumiennie i o-ll/k « ^ a  • t__f *   ..j . .. •|a ż y ć , sfawiać musi kroki, gruntownie 

Killća*2* ^  decyzję i rozstrzygnięcie, 
jest założeń niespornych owej 

c°  do których nie byłoby chy-

n dtly

iji. —  wątpHwości w polskiej

Jest ^ d evvszystkiem więc polityka ta 
3* dnikiem polskiego interesu i 

S|jej y w  pierwszym rzędzie na wła- 
Piękne s^e- Sojusze i przyjaciele,
!a.ty | D ° Wa i obietnice, korzystne trak 

i £*<*<>* —  wszystko to jest do- 
*a£ ^  Zebne, ale nie należy zapomi- 
'sy 2a= »wśród serdecznych przyjaciół 

0 jt  ,t ■ zi adły“ . Ten ma przyjaciół 
doi,!llny' Dlatego pierwszą »vyty- 

lari- eJ dyplomacji musi być do- 
-** z . UlleK sił własnych w porów- 

partnerów, aby przy naj- 
ei‘ze 1. Życzliwości i przyjaznej atmo- 
'PovJ^ D°zostać za nimi w tyle. 

yckieni 0re Polska jest państwem bai- 
° ra* Slń J' S ^w ny  kierunek ekspansji 
f!a Wne Problemy do rozstrzygnię- 

a 'Hlo * Bałtyku. Gdańsk i Litwa 
r^ a i dobre stosunki z plejadą 

i^aih* .Ryckich —  oto najbliższe i 
^§ranic^Sze zadania polskiej polityki

la y"~“l  —r
tecie sojusze z Francją i Ru­

na dobrem zrozumieniu 
w /nteresów oraz na realnej o-
m^Plyw^Pdlnyeh korzyści, które z nich 
j ?  Soiusze te» Pomimo zmien-
Pt ^ a ł  S- - towarzyszącej im, okazu- 

,odporność i głębsze nie- 
\ podstawy istnienia.,

5 S2c*e P° czwarte kapitalne za- 
hj stosunku do obu potężnych

' Niemiec i Rosii. Tysiąclecie 
pr °statiy avv*era skarbiec doświadczeń, 
H ^Wa niezapomnianą
0erS]'i : Duże wewnętrzne napięcie 
J ^ i f c n f  2 '^0ncentracja sił w obu tych 

2 ^zi«Iac^  - narodowych muszą być 
^  Pod uwagę.

" a *  2 polskiego ministerstwa
n- sąsi ^ ranicznych w odniesieniu do 

wyrażona w traktatach o 
2?*e z 2awartych z Rosją, a nastę­

p y  ' 2uSzą Niemiecką ustala jedno- 
tychCharakter obu tych traktatów i 

sf  1 Rosf O lęd zk ich  stosunków. Niem­
e k  f o » l . f naidują się w najostrzej­
si,?1̂  Z Plxvstawieniu ,ale Polska, złą- 

arni ,  11 temi, wrogiemi sobie pań-

lc2nei 

trz
?Pólń °Parte

W .? 01'.

8tty
^ resiV’ ?nalo

nie gicżnemi układami O nie-
CTC C2j  ''i zamierza być w żadnej mie- 
hJj-8t^>viPIj!eni aktywnym tego prze-
> c o £ nia- Ani z Rosją, przeciw 

z Niemcami przeciw Ro- 
rów ' " urzy w ten sposób fńnda- 

“§o śu^l^^agi na wschodzie Europy,

sJi. p ani 
^ n t  J k a  tworzy

g!e do V| adomość przenika już wresz- 
afiu Wysłów zachodnich mężów

^ ranic2n ^°^k iego  ministra spraw 
sk?6, ? w łw h w stolicy, państwa in­
ko?’ ]est na?CZa sąsiadującego z Pol- 

go n̂° rmalniejszym aktem po- 
^spółżycia narodów. Tembar

o 6*80 I 
Lwftw,
Plac Harja«W

» b i
Ech

w alych
® x obora

m n r i y n d w "

* naszą notatką, oma- 
dzi 1 P°nad ^2an ê pracowników pra- 

n * to ^  Ustaloną prawnie liczbę go-
' w nas *?rnt*e bezpłatnej, poinfor-

^ Ciach dodałl6 Pracownicy zajęci przy 
Zł. w f tk°wych otrzymują dzien- 

I0rmie renumeracii *—« co ni-

dziej gdy następuje po odwiedzinach 
dwu ministrów Rzeszy Goebelsa i Goe- 
ringa w Polsce. Uroczysty ceremoniał i 
kurtuazyjne słowa, które przy sposob­
ności tej podają, nie powinny nikogo 
ani dziwić ani oburzać, ani upajać 
ko normalne formy dyplomatyczne.

Jak można wnosić z dotychczaso­
wych wiadomości, wizyta min. Becka w 
Berlinie nie wprowadziła żadnych 
zmian ani nowości w  stosunki polsko- 
niemieckie, unormowane zeszłorocznym 
układem o nieagresji.

Z. S.

KA W A
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Odnawianie tradycyj pogańskich w Niemczech
W nocy z dnia 23 na 24 czerwca, t. j. 

o czasie, gdy dawni poganie obchodzili 
święto letniego przesilenia dnia z nocą, 
odbyła się pod Heidelbergiem na wzgó­
rzu Heiliger Berg uroczystość inaugu­
racji pierwszego w hitlerowskjch „od­
nowionych” Niemczech miejsca zebrań 
ludowych, czyli t. zw „Thingstatte”, Po­
nieważ w uroczystości tej wzięli oficjal­
ny udział przedstawiciele rządu z mini­
strem Goebbelsem i namiestnikiem krajo­
wym Wagnerem na czele, nadano, jej 
cechy obchodu urzędowego, sankcjonu­
jąc wyraźnie powrót do tradycji pogań­
skich Niemiec.

„Thingstatte” w czasach przedehrze: 
ścijańskicli były to miejsca germańskich 
zebrań i sądów ludowych. Tam obrado­
wano, jak na wiecach słowiańskich, tam 
sądzono oskarżonych przez przywódców

plemion, tam składano ofiary bogom, 
ucztowano i pląsano. Na Heiliger Berg 
przed wiekam., zanim wzniesiono tam 
zniszczony w XVI w. klasztor św. Mi­
chała, oddawano kult Wotanowi. Na tern 
samem miejscu dziś znowu, jak niegdyś, 
rozbrzmiały chóralne śpiewy i recytacje, 
jak niegdyś rozgorzało wielkie ognisko, 
w które wrzucono sześć „poświęconych” 
wieńców...

„Z tych kamieni — głosił w swem 
uroczystem przy tej okazji przemówieniu 
Goebbels — wytrysnie nowe życie kul­
turalne Niemiec... Nadejdzie kiedyś dzień, 
gdy lud riemiecki wędrować będzie do 
tych miejsc, by tu w akcie kultu (in kul- 
tischem Spiel) wyznać swą wiarę w nie- 
mijające nowe życie (sich zu seinem un- 
vergang!ichen neuen Leben zu beken- 
nen)... Zarzuca nam się w świecie czę.

K Ą P I E L O W E
PŁASZCZE, KOSTIUMY, CZEPKI, 
PANTOFLE ORAZ STROJE PLAŻOWE

“  BERTA STARK
4 77 HOTEBr GEORGEfA

sto, źe głosimy ubóstwienie naszego pań­
stwa. Nic podobnego. Idzie nam nie o 
państwo, lecz o naród... Dziś widz‘my 
znów nad Niemcami wschodzące słońce 
i z głęboką żarliwością oraz wielką rado­
ścią obchodzimy dziś święto przesilenia 
słonecznego, świadomi, że słońce istotnie 
dokonało przesilenia i jest zwiastunem 
nowych dla Niemiec czasów...”

Pomijamy, oczywiście szowinistyczne 
tony mowy Goebbelsa i wysławianie 
znaczenia ruchu hitlerowskiego. Intere­
sują nas natomiast jej momenty wybitnie 
pogańskie, zacytowane według tekstu 
podanego przez „Germanię”, jak również 
fakt, że nie kto inny lecz Goebbels .był 
protektorem, a bodaj że i inicjatorem, ca­
łego obchodu. Interesującym jest również 
fakt, że nawet katolicka „Germania” sze 
roko rozpisuje się o uroczystości heidel- 
berskiej, a nawet umieszcza notatkę, w 
której, rozpowiadając tworzenie innych 
jeszcze „Thingstatte”, zachwyca się (?!) 
nowym rodzaje uroczystości tzn. „Thing- 
Spiele”, które wprowadzając chóralne re­
cytacje i śpiewy staną się czemś, co za­
stąpi antyczny teatr i średniowieczne mi- 
sterjum.

Jednocześnie prawie w Monachjum 
na wielkiem zebraniu wyznawców „wia­
ry niemieckiej” ogłasza się, że chrześci­
jaństwo jest „tylko epizodem w po­
wszechnej historji ludzkości”, że Kościół 
„wystąpił z narodu”, że Niemcy „nie 
chcą innego Pisma św. prócz dziejów Nie 
miec innej Ziemi św., prócz ziemi nie- 
tmeckiej”.

Jak lasnerja io rz y  i rozbija ga te ły  we
Wypadki polityczne we Francji z koń 

ca maja i początku czerwca, jak dwu­
krotne zmiany gabinetu, upadek rządu 
Flandin‘a i Bouissoma, dla tych, któ.zy 
orjentują się w stosunkach wewnętrz­
nych Repubhki i którzy znają ukryte 
sprężyny pewnych posunięć w jej poli­
tyce wewnętrznej, stanowią o-oważne o- 
strzeżenie. Wszystko to, co się w osta­
tnich czasach działo w Paryżu, zwłasz­
cza zaś to wszystko, co się tworzyło kon­
spiracyjnie, za kulisami, świadczy, że ma- 
sonerja francuska, bardziej niż kiedykol­
wiek, agituje, knuje i walczy o stworze­
nie swego rządu we Francji t. j. rządu,

któryby się składał wyłącznie z zakonspi­
rowanych masonów. Tym razem nie po­
wiodło się masonerji i plany jej nie zo­
stały całkowicie urzeczywistniona, tern 
nie mniej jednak dla świadków jej wy­
siłków i dążeń pozostaje nauka na przy­
szłość: mieć się na baczności.

Oto co pisze w poważnym tygodniku 
„La France Catholiąue” (organie „Fede- 
ration Nationale Catholiąue”, na której 
czele stoi znany działacz społeczny, ge­
nerał de Castelnau), świetny pisarz a by­
ły mason, ukrywający się pod pseudoni­
mem „Verax“, którego broszura p. t.: 
„Masonerja, czem jest a czem nie jest”,

K ARK O ŁO M N Y S K O Ę  DO DUNAJU • —  P odczas popisów  sportow ych  w ie -  

deńskie: oolicji jeden z  goliciantów  sko czy i w  mundurze na motocyklu w fale
Dunaju.

ukazała się niedawno w polskiem tłuma* 
czeniu:

„...Upadek gabinetów Flandin*a f 
Bouisson‘a jest dziełem masonerji, dzie. 
łem oddawna przygotowanem 1 uplano- 
wanem w wiadomym celu. W jakim? W 
celu utworzenia rządu wybitnie lewico­
wego, któryby, będąc poprostu zamasko­
wanym kartelem masońskim, dopomagał 
masonerji do przeprowadzenia wszelkich 
jej planów, zarówno w dziedzinie poli­
tycznej, jak i (gospodarczej. A plany te 
zakrojone są na szeroką skalę: przewi­
dują one m. in. dewaluację franka, roz­
wiązanie orgamzacyj narodowych, nacjo­
nalizację wielkiego przemysłu, całkowi­
te i obowiązkowe zeświecczenie naucza­
nia, propagandę jeszcze bardziej, niż do­
tychczas intensywną zasad i haseł tna- 
sońskich w całej Republice i t. d. Tego 
rodzaju reform rzecz jasna nie można 
przeprowadzać inaczej jąk tylko przy 
współudziait rządu.' Wobec tegc rząd ten 
powinien być masoński. Próbkę tego, co 
może zdziałać rząd masoński, miano we 
Francji za czasów gabinetu Combes‘a, 
który prześladował i wreszcie wydalń za­
kony katolickie. Wówczas chodziło o plan 
socjalistyczny, któryby ogarnął wszelką 
działalność i wszystkie siły w państw.e!”

Dzisiejszy gabinet Laval‘a, chociaż nie 
zupełnie zgodny z tern, crego sobie ży­
czyła masonerja, jednakowoż nie jest (w 
jej pojęciu) najgorszy: Najważniejsze mi­
nisterstwo, Ministerstwo Spraw W e­
wnętrznych, obsadzonej jest masona (Pa 
ganon, członek loży „^jednoczenie 
Szkockie”). Pozatem obsadzone są ma­
sonami następujące ministerstwa: finan­
sów, przemysłu i handlu, zdrowia publicz 
nego, pracy, marynarki handlowej.

,Vcrax“ kończy swój artykuł w „La 
France Catholiąue” pytaniem: „Masone­
rja gra w swe ostatnie karty: są niemi 
rewolucja, zawieszenie praw, siła na uli­
cy. A co my czynimy, katolicy?...” (KAP)

Kostjumy kąpielowe
płatsci* — apadal* i bliski plaiiw* oitatii* 

niwoici strana
Józef NOWAK ,
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Min. rietk o rezultatach swej wizyty w Berlinie
BERLIN, 4. 7. (PA T). Dziś o godz. 

16.30 w  salonach ambasady R. P. w 
Berlinie odbyła się konferencja praso­
wa dla dziennikarzy niem eckich i ko­
respondentów zagranicznych. Przybyło 
źgórą 100 przedstawicieli prasy, do któ­
rych mm. Beck wygłosił następujące 
przemówienie:

„Sprawia m i szczególną radość, ze 
mogę, z  okazji mego pobytu w Berlinie, 
przyjąć przedstawicieli prasy niemiec­
kiej. Zdajem y sobie w szyscy w całej 
pełni sprawę, t e  bez opartego na peł- 
neni zrozumieniu współdziałania na po­
lu kształtowania opinji publicznej, trud­
no byłoby osiągnąć te nawskroś pozy­
tywne wyniki, jakie w ciągu ostatnich 
dwóch lat zostały osiągnięte między 
Polską i Niemcami. W  tym celu zawar­
liśmy w swoim czasie specjalne porozu­
mienie między naszemi dwoma krajam i. 
Z zadowoleniem stwierdzić mogę, ze  

od chwili podpisania niemiecko- 
polskiej deklaracji z  26 stycznia  
1934 r. posunęliśmy się znacznie 
naprzód na drodze wzajemnego po­

znania i zrozumienia.
Ia sam przywiązuję wielkie znaczenie 
do wzajemnego osobistego kontaktu 
między przedstawicielami prasy na- 
śzych krajów.

Będąc przekonany o konieczności 
prac, które mają być w przyszłości je­
szcze dokonane w tej dziedzinie, dzię­
kuję panom za  to, co już dotychczas 
zostało zrobione.

Sprawiło mi szczególną radość, że  
mogłem skorzystać z  zaproszenia, jakie 
ju ż dawniej zostało przez rząd R zeszy  
przesłane.

Niestety, wcześniejszy termin mojej 
podróży został odłożony w skutek żało­
by narodowej w Polsce. Polskę głęboko 
wzruszyło niezwykle serdeczne współ­
czucie, jakie okazali nam w tych cięż­
kich dniach kanclerz R zeszy Hitler, a 
wespół z  nim, cały naród niemiecki.

Miałem wczoraj możność przekazać 
osobiście kanclerzowi R zeszy Hitlerowi 
podziękowanie za  io w imieniu Pana 
13rezydenta Rzeczypospolitej Polskie <. 

W czorajsza długa i wyczerpująca 
wymiana zdań z  p. kanclerzem  
R zeszy  Hitlerem objęła zarówno 
stosunki polsko -  niemieckie, jak  
również ogólne polityczne sprawy, 

interesujące oba rządy. 
Rozm owa ta, którą uzupełniłem rów­
nież z  miarodajnymi ministrami Rzeszy, 
będzie napewno pozytyw nym  przyczyn­
kiem na drodze, na którą oba rządy 
weszły, podpisując deklarację z  26 
stycznia 1934 r. Przegląd naszych w za­
jemnych stosunków od chwili podpisa­
nia tej deklaracji w ykazuje , że  

następstwa tego porozumienia nie- 
tylko przyczyniły się do pozytyw ­
nego ułożenia naszych stosunków, 
lecz ponadto stanowią również bar­
dzo istotny czynnik utrzymania i u- 

trwalenia pokoju w ogólności.
W  tym  względzie można przypuszczać, 
że nawet ci, którzy ustosunkowali się 
krytycznie wobec naszych porozumień, 
na podstawie ogólnego rozwoju, powin­
ni byli nabrać przekonania, że  stan rze-

Oświadczenie 
Ottona Habsburga

LONDYN, 4. 7. (PA T ). Wieczór- 
nc gazety londyńskie zamieszczają wy­
wiad z arcyksięciem Ottonem Habsbur­
skim, który wobec legalizacji powrotu 
Habsburgów do Austrji przez rząd 
austrjacki oświadczył co następuje:

— „Nie powrócę do Austrji bez cał­
kowitej aprobaty wszystkich zaintere­
sowanych stron. Nie zaprzeczam, że ro- 
koWania postępują naprzód, ale niestety 
nie mogę tej kwestji obecnie omawiać'*.

Polscy alpiniści w Moskwie
MOSKWA, 4. 7 .(PA T ). Dziś przy­

było do Moskwy dziesięciu polskich 
alpinistów z prof. Wiśniewskim na cze­
le, którzy ud^U się następnie na Kau- 
Jka?

czv, stworzony deklaracją z  26 stycz­
nia 1934 r. musi być oceniany jako 

doniosły składnik oguinego dzieła 
pokoju w Europie i jako taki przy­
jęty być musi nie krytycznie, lecz 

raczej z  wdzięcznością 
Proszę pan w o zakomunikowanie 

niemieckiej opinji publicznej, jak miłe 
wrażenie sprawiło mnie i mojej małżon­
ce serdeczne przyjęcie, jakiego dozna­
liśmy w Berlinie\ Nie potrzebuję pod-

|  kreślać, jak wielce byłem zadowolony, 
mogąc spotkać się w Berlinie z  moim 
kolegą baronem von Neurathem, jak  
również z  premjerem Goeringiem i pa­
nem ministrem R zeszy Goebbelsem, 
którzy w Polsce nic są nieznani.

W końcu dziękuję panom, żeście fak 
licznie skorzystali z  mego zaproszenia 
i życzę im skutecznej pracy w duchu 
dalszego zbliżenia między obu nasze­
mi narodami.**

Komunikat urzędowy
BERLIN, 4. 7. (PA T). Po dwudnio­

wej wizycie min.stra spraw zagranicz­
nych Becka w Berlinie, ogłoszony zo­
stał dziś w godzinach wieczornych ko­
munikat urzędowy następującej treści:

Dwudniowy pobyt polskiego mini­
stra spraw zagranicznych w Berlinie 
dał sposobność do wyczerpujących roz­
mów kanclerza Rzeszy Hitlera i rządu 
Rzeszy z ministrem Beckiem. W roz­
mowach tych, prowadzonych w szcze­
rej atmosferze, omówiono zagadnienia 
specjalnie obchodzące Polskę i Niemcy, 
i również także zagadnienia ogólnej po­
lityki europejskiej. Rozm ow y wykazały 
znaczne uzgodnienie poglądów.

Z zadowoleniem można było stwier­
dzić, iż deklaracja polsko - nierriecka z 
26 stycznia 1934 r. wykazała pod każ­
dym względem swą pełną wartość, a

mianowicie nietylko w stosunkach wza­
jemnych między obu państwami, ale 
także jako element konstruktywny dla 
zabezpieczenia pokoju w Europie. Mini­
ster Beck podkreślił w zwiążku z tern, 
że deklaracja, dotycząca Polski, złożo­
na przez kanclerza Hitlera w jego mo­
wie z dnia 21 maja, a zwłaszcza życze­
nie kanclerza co do trwałości układu 
polsko - niemieckiego znalazły silny od­
dźwięk w Polsce i że ze strony polskiej 
istnieje również szczere życzenie coraz 
to większego pogłębiania dobrych są­
siedzkich stosunków z Niemcami.

Oba rzącly, biorąc za podstawę są­
siedzkie położenie obu narodów, pozo­
staną także w przyszłości w ścisłym 
kontakcie i poświęcą wszystkie swe siły 
dla dzieła pokoju w Europie.

Dymisja sekretarz* P* 
radykalao-socjal*®) ^

PARYŻ, 4. 7, (PA T).
sekretarz generalny i wiceprezes 
radykalno - socjalnej, złożył ^ cy-' 
Herriot‘a dymisję, wyjaśniając, IZ  ̂
zja jego  spowodowana z05^ 3 . - ^ '  o- 
partja radykalno - socjalna ,y1’’ $if 
strzeżeń ze strony Herriofa, s 'lt

mipl
   d tW

coraz bardziej w kierunku kar^
l i i ^

K Ą P I E L O W E
PŁASZCZE, KOSTIUMY, CZEPKI, 
PANTOFLE ORAZ STROJE PLAŻOWE
POLECA;
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BERTA STARK
HOTEL GEORGE*A

co jest objawem niepokojącym; ^ypO\ 
W  ostatnim miesięcu p a r t j rjalnfi 

łała dwukrotny kryzys n} lTltS „iecZflT 
który był bezpłodny i W
14 lipca radykali socjalni defil° p artj£ 
dą oficjalnie obok k o m u n is tó w • s^pi^ 
radykalno - socjalna zamiast wy ^
przeciwko faszystom i komunis ’ e- 
mierzą przyłączyć się do jednyC ^  
ciwko drugim, na czem s^0 y
tylko elementy międzynarodowe.

za-

OSTATNIE WIADOMOŚCI 
SPO RTO W E

Pogoy mistrzem
w pływaniu „

Na „Żelaznej Wodzie* za o*
się wczoraj pływackie mistrzos 
kręgu lwowskiego. W  ostatniej <^$1$
rencji w biegu na 1500 m- 
miejsce zajął Kot II ( Pog■)
26.29.8, przed Klimkiem (Pog-)

W  ogólnej punktacji ptf:
pierwsze miejsce zajęła  Pogon y . 
przed Hasmoneą 318 pkt., ~ g 
180 pkt., Lech ją 127 pkt., ^  ' 
pkt. i Drorem 15 pkt.

Turniej tenisowy 
w Wimbledonte

Udział żydów w wyborach do Sejmu
WARSZAWA, 4. 7. (Teł. wł. G.). 

W kołach politycznych omawiają spra­
wę udziału żydów w wyborach do Sej­
mu. Sjoniści na terenie Kongresówki 
zapewniają, że nie pójdą do wyborów, 
ale nie są to zapewnienia zbyt katego­
ryczne. Natomiast sjoniści z Małopolski 
z pos. Rozmarinem zdradzają wyraźną 
ochotę do udziału w wyborach. Zdaje 
się, że sjoniści prowadzą jakąś cichą 
grę, aby uzyskać jak najwięcej manda­
tów. Przeciw udziałowi w wyborach 
wypowiada się Bund socjalistyczny, 
który podobno będzie współdziałał z 
PPS. w akcji bojkotu wyborów.

Żydowskie organizacje grupujące 
żywioły ortodoksyjne, postanowiły 
wziąć energiczny udział w kampanji

wyborczej i zabiegają u czynników rzą­
dowych o odpowiednią reprezenację w 
Sarnie.. Ostatnio min. Kościałkowski 
przyjąr delegację złożoną z pos. Wiślic­
kiego, pos. Miinzberga i rab.na Lewina. 
W  czasie godzinne! konferencji delega­
cja poruszyła sprawę rosnącego w kra­
ju antysemityzmu, uboju rytualnego, 
a wreszcie podziału okręgów wybor­
czych, zwracając uwagę, że niektóre 
większe skupienia ludności żydowskiej 
pozostaną bez przedstawicielstwa par­
lamentarnego, ponieważ są one przyłą­
czone do okręgów o większości nieży- 
dowskiej. Wkońcu poruszono sprawę 
ostatnich wypadków w Grodnie, Suwał­
kach i innych miejscowościach.

LONDYN, 4. 7. (PA T). W £ :gtr^  
ciągu turnieju tenisowego o 
stwo Wimbledonu w grze V° .yycir 
panów, para Crawford - 9 U*S*a-4, 
żyła parę Farquharson -  Kirby 
13:1*1. W  grze mieszanej para 
Perry pokonała parę Scriven - ^pj*
3:6, 6:3, 6:1. Stammers - c - j’ 
ciężyła parę Jacobs - Allison ' ,J t t i f  
6:3. Hartigan - Macgrath odlV?SrtlT> ^  
cięstwo nad parą Henrotin - ^ 3y eled^ 
geay 7:5, 6:4, wreszcie para 
Tourn Turnbull zwyciężyła Pa ę 
Maier 7:5, 6:2.

LEKKOATLETA JAPO* 5 1 ^ . .  
ak osiągnął w skoku wzwyż • ^  j 
a nie 2.10. Wynik ten jest rekor

,dniVponji, ale nie świata
10.5 NA SETKĘ. Młody

niemiecki Neckermann oS‘3»n^ njK 1̂ ' 
gu na 100 mtr. wspaniały wy 
sclc % ^

SOWIETY pokonały ro ^ j n’Ct!etycCr 
prezentację Finlandji w J 
w  Helsingforsic, 50:30 pkt.

WARSZĄWĄ ,4 .7. (Teł. wł. G.). 
Po przerwie dyskusja nad ordynacją 
sejmową toczyła się w dalszym ciągu. 
Przeciw projektowi wypowiedział się 
jeszcze sen. Michejda z NPR.

Sen. Madeyskiego  marszałek przy­
wołał do porządku za powiedzenie, że 
z Sejmu i Senatu zrobiono karykatury 
władzy ustawodawczej. Podobnie przy­
wołany został do porządku następny 
mówca sen. Wasiutyński z Klubu Naro­
dowego, który zaczął od słów:

„Na nowej konstytucji ciąży fatum, 
została ona bowiem dwukrotnie uchwa­
lona z pogwałceniem prawa.1*

Po odpowiedziach na zarzuty opo­
zycji senatora Ehrenkreutza  i referenta 
Lowenherza, przystąpiono do głosowa­
nia. Głosowano najpierw nad wnioska­
mi sen. Kłuszyńskiej o odrzucerie ca­
łej ustawy. Głosowanie przeprowadzo­
no, imiennie. Wzięło, w niem udział 87 
senatorów. Za wnioskiem o odrzucenie 
glosowało 25 orzedstawicieli w szyst­

kich klubów opozycyjnych, w tern cały 
Klub Narodowy w komplecie, złożony  
z  12 senatorów. Przeciwko wnioskowi 
głosowało 62 senatorów z  B B W R , 
wśród nich bezpartyjny sen. Makare­
wicz i Thulie. Kilku senatorów z BB. 
nie wzięło udziału w głosowaniu, m. in. 
sen. Ewert, o którym wiadomo, że na 
zebraniu Klubu BBWR. ostro wystąpił 
przeciw projektowi ordynacji sejmowej. 
Następnie odrzucono głosami B B W R . 
wszystkie poprawki opozycji, w tern po­
prawki sen. Wasiutyńskiego i znowu 
głosowano imiennie nad całością usta­
wy. Oddano kartek 90 za  przyjęciem  
ustawy głosowało 64 senatorów, prze­
ciw 24. 2 kartki były białe. W  ten spo­
sób Senat ordynację wyborczą do Sej­
mu przyjął bez żadnych zmian.

Następnie przystąpiono do oma­
wiania ordynacji wyborczej do Senatu. 
Referował ją sen. Roman, poczem roz­
winęła się dyskusją, w której zabrał 
"los sen. W ożnicki z Klubu Ludowego

d 0\\
i sen. dr. Glabi.iski z Klubu ę%yW 
go. Dyskusja^trwa. N iew iadom y  
dzie ona dziś zakończona, _ trzej9f 5?|c 
ciągnie sie do posiedzenia ]u będ X 
W  V ż d y m  razie jutro Sei’*' ^  
jeszcze obradował nad usta"' - 
rez Prezydenta Rzplitej.

 , —  IV |
A  LA VILLE DE
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Jubileusz i wystawa na Kole
„KiJR.irP" y dnia 6 Iipca 1935 Str. 5

Yy Warszawa, 3. 7.

s iu>7a^ .co, wypadł jubileusz Jara­
c h  ^ajwięcej wzruszyło wszyst- 
j A. 3 * p f e P« Sliwicki w imieniuP.
r 1* Przpm* U’ tak serdecznie do Jubi- 
l°^a}. q w ił i tak go ściskał oraz ca- 
ec^i Na,, *° n ê narobi trzydziesto- 

Ppcił- i A. S. P. przebaczył, od-
ł ]ararv gosław5ł! Słowem, był to 

. a rok jubileuszowy, nie dla- 
^ y ^ z ie śc i  lat na scenie pol-

g«
n- * — o- odpustu. Boć, 

Jubilat !ak dawno, .jak właśnie ten 
t* Cę> Wvki . °g łoszony za parszywą 
°rów Z a c d /  1 przeklęty przez dykta-

riil instytuciiU był tem dla tej* ambit" 
h  . dla r • C2em Jest płonąca bande-
1 tyszv°i^UszoneS0 byka na arenie.
v U?z°tyyCh utonęło w powodzi jubi-

» łez, wzruszenia, nastroju,
, 'p’ raJC(̂ w, dekoltów i przerr.ó-
u°Pano j abawk wojny nareszcie za-
J T 2'6 m; 1!1020 na Par? łat Warszawa
n 10,11 objadł sPokój- Wszystkim bo-
; y P°szc7 y i'uz dawno święte woj-

Icb rer^ 0^ 11̂ ! 1 odłamów aktorskich
ty X ezentantów.

tvano . V iH
W

ze• 3 *
^ i e m ^ P u j e ,  ale dlatego, źe ZASP. 
PrW e t ^  ^P ełnego

tak uroczystej 
ztukę ,
Jeden akt przytem

u lUb’1 LQIV uroczystej zesztuko- 
r. Pólski^uszow ą sztukę „Trzy wieki 
Pr2yzna. ?^ o rze ‘'
! & C »  F-Iedrze» a ćru& znów Sło" *0* ^LJr"dno- DeIegat ZASPu

na Wj Sl0 publicznie z Jaraczem,
ze°5ftrowaCń ? yba także Pub,icznle d°- 
cl H’0nim k t*redrov/skie dzieła pospołu

star 0ris. ri";*11'?’ trochę jako signum 
2r^yni R>, y statni akt trzech wieków w

er0w*lacbeckim dworze, żyd już nam^ał
r? -łw^trafł ^ idać> że nikt inny teraz 
Ha«< Hi^ wczuć sie w atmosfc-
bvi 
%

ity. »° dworu. Wioać, że „Rodzi- 
Pa r<̂ \  atlsowała jakby, do rzędu u- 
r^ n Słc i °dtwarzających ducha epoki. 
sVmu°iski czerpi^cy temat w dwo- 

^rn^c, iest też swego rodzaju 
W,a, zhe. | ’°wem wszystko było sym- 

hanr acz°wi publiczność zgoto- 
*a« spontaniczną i napra-
pr> W na ^ owację. Dobrze sobie 
tea0stanje to } chyba nie przestał i nie

się ten jego jubileusz. Bo niektóre „ju- 
ble", trzeba wiedzieć, mają zasadnicze 
braki. Tak np. po jubileuszu p. Korole- 
wicz-Waydowej, jedno z pism wyli­
czyło, czarno na białem, że właściwie 
uroczystość ta winna była nastąpić co-

aniżeli obszerne mieszkanie w czynszo­
wej kamienicy.

Kwestja mieszkaniowa w stolicy nie 
została bowiem rozwiązana, choć się 
tyle już domów wybudowało. Istnieje 
nadal choć w zmienionej postaci. Jak w

najmniej siedem lat wcześniej. Ale prze- -  latach powojennych, płacono horendal-Ptoblfl 4a I __  Ł-.L.. I  _ j  _____  _ •__1 !cież kobiety to już mają do siebie, źe | 
nigdy lat dokładnie nie liczą, a nawet 
jeśli liczą, to zwykle się w rachunku 
mylą, bez względu na to, czy chodzi o 
lata swoje, czy swych przyjaciółek. 
Różnica tylko jest taka, źe gdy liczy się 
własne życia wiosny, popełnia się o- 
myłkę wdół, gdy się zaś rachuje lata 
przyjaciółki, jest ich zawsze zaduźo. 
Więcej niż potrzeba.

Pozatem ,dał się zauważyć w stolicy 
ruch na niektórych linjach tramwajo­
wych, dochodzących do dzielnicy Koło. 
Otwarto tam bowiem wystawę budow­
laną. Imprezie 4ej patronuje Bank Go­
spodarstwa Krajowego, który nietylko, 
jak z tego wynika, ma ochotę finanso­
wać budowę nowych domów, ale chce 
również pouczyć, jak  te domy winny 
wyglądać. Wystawa na Kole poucza 
także jak urządzić wnętrze domku. De­
cydują o wszystkiem dwa względy: 
praktyczność i oszczędność. Świadczą 
o tem rozkłady mieszkań oraz rozmia­
ry pokojów. Jeden z moich znajomych, 
grubas wagi 120 kg., żalił się wok tło, 
iż gdyby zbudował sobie domek w myśl 
tych zasad, musiałby część swego brzu­
szka zostawiać na przechowanie u zna­
jomych. Przeważają bowiem małe po­
koiki, małe okna, słowem rozmiary ja­
pońskie. Trudno jednak myśleć o zbyt­
ku, a lepszy domek własny choć ciasny,

ne sumy tytułem odstępnego z jednej 
strony, z drugiej zaś lokator w starym 
domu był panem całą gębą —  tak znów 
dzif, gdy mieszkań jest dużo, czynsze 
są stanowczo za wielkie, a właściciele 
nieruchomości stanowczo zadużo sobie 
pozwalają. Kaucje, koszta remontu, 
gwarancje itp. wymagania, stawiane 
przez właścicieli domów, wreszcie nie­
prawdopodobne ceny mieszkań, szcze­
gólnie 2— 4 -  pokojowych, sprawiają, 
że mimo, iż na każdej bramie wiszą za­
wiadomienia, świadczące o chęciach 
wynajęcia lokalu, szary człowiek nie 
może marzyć o swem mieszkaniu. Ra­
dzą sobie więc ludzie jak tylko mogą 
i uciekają przed drożyzną mieszkań do 
miejscowości podwarszawskich. Coraz 
więcej ludzi przenosi się z Warszawy 
do Włoch, Wołonina, Pruszkowa, Gro­
dziska itd. Nie znajdują tam takich 
wygód, jak w stolicy, ale zato mają 
świeże powietrze i locum za bezcen. 
Doniedawna puste osady podmiejskie 
zaludniają się coraz więcej i prawdopo­
dobnie fakt ten zmusi wresżcie kamie- 
niczników warszawskich do zaprzesta­
nia marzeń o miljonach złotych, zb.tych 
na pracowitem zajęciu, jakiem jest wy­
najęcie mieszkania. Niedługo więc na- 
pewno, znikną koszta remontu, kaucje 
i obniżą się czynsze, lepiej bowiem chy­
ba mieć normalny dochód, aniżeli ma-

i

SUGUS
S u c h a  r d

FWDEbKO 
onostr

rzyć o robieniu kokosów, patrząc na pu­
sty dom. Swoją drogą przydałoby się, 
aby nie czekając na normalny rozwój 
wypadków, władze do tego powołane, 
przyspieszyły obniżkę komornego. Bę­
dzie pewnie trochę płaczu, trochę 
zgrzytania zębami, ale w  rezultacie ni­
komu nie zaszkodzi, a wielu pomoże. 
Zmieniły się warunki, należy też już po­
myśleć zmianie przestarzałych ustaw 
i przywilejów. Z. Sadkowski

ru być ulubieńcem bywalców 
całej kulturalnej War-

& ho onie. oLoz^ i w ucieczki 
zaopatrzy Clę we u^zeljde 
tiićzLęcJtulei 1
T u r ^ i y _ c z u e .

j^?óle, nawiasem mówiąc, n.i- 
udał się ten Jaracz, udał

l o i o o r o w e
■ H etm a ń sk a  12- 
Gj r ó d e c k a  a 5

Przed 14-ym kongresem 
„Pax Romana”

Sekretarjat generalny „Pax Romana** 
rozesłał zawiadomienia o nadchodzącym 
14 międzynarodowym swym kongresie, 
który odbędzie się w dn. 1—8 września 
1935 r. w Czechosłowacji pod honoro- 
wem przewodnictwem i protektoratem 
arcybiskupa Kaspara. Pierwsze dni kon­
gresu odbędą się w Pradze, następne w 
Preszburgu. W programie szereg waż­
nych posiedzeń, których tematem będą 
aktualne kwestje, obchodzące żywo kato­
lickich akademików, pielgrzymka do Sta­
rego Bolesławia, zwiedzanie miast, wy­
cieczki w malownicze okolice Preszbur- 
ga, wspólne nabożeństwa, m. in. nabo­
żeństwo w obrządku wschodnim. Hasłem 
przewodniem całego zjazdu będzie za­
gadnienie społecznej przebudowy w zwią' 
zku z odrodzeniem r^ligijnem akademika 
naszych czasów. „Nowy człowiek — w 
nowych czasach“, uzgodnienie proble­
mów chwili z zasadniczemi założeniami 
religijnemi w ramach organizacyj kato­
lickich i t. d. — to główne tematy kon­
gresu. Prace przygotowawcze są już w 
pełnym toku i rokują nadzieję, że kon­
gres ten będzie jednym z najruchliwszych 
w dziejach „Pax Romana'*.

Należy się spodziewać, że z Polski zja 
wi się na zapowiedzianym kongresie licz­
na grupa uczestników i gości>z pośród 
katolickich akademików i starszej inteli­
gencji z wykształceniem akademickiem. 
Toteż jest wskazanem, by zawczasu na­
wiązać kontakt z generalnym sekretaria­
tem i komitetem organizacyjnym, celem 
starannego i dobrze obmyślanego przygo 
towania naszego udziału w tym zieździe. 
(KAP).
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wiono także „Hamleta" w nowem wyda­
niu. Dlaczegożby więc i „Pana Tadeu­
sza" nie dostosować do „wymogów" 
chwil,. Robiło się gorsze rzeczy, można 
więc zmienić postacie bohaterów mickie- 
wiczowego epośu, zachowawszy nawet 
te same imiona, żeby Mickiewiczowi też 
cokolwiek pozostawić z jego twórczości. 
Lepsze zawsze to, niż odkładanie „ad 
acta".

Ośmielam się więc przedstawić lu­
dziom kompetentnym projekt tych zmian. 
Wyglądałoby to mniejwięcej w ten deseń:

Pan Tadeusz, młodzieniec lat dwudzie­
stu, pobierał nauki w dalekiem mieście, 
aż sromotnego ich końca doczekał na­
reszcie. Zostawszy bowiem na rok czwar­
ty w klasie siódmej i, przekroczywszy 
przewidziane maximum wieku, został od­
transportowany do domu swego stryja. 
Tam bawi się i poluje, bo cóż robić na 
głuchej wsi?

Zosia — względnie, jak kto woli — 
panna Zoja może pozostać zwykłą gąską. 
Takie się jeszcze trafiają, zwłaszcza na 
prowincji, zdała od kolei i autobusów.

Pan Sędzia — właściciel dużego ma­
jątku, którego obdłużenie wynosi prze­
ciętnie 800 zł. na hektar, nie licząc poży­
czek u okolicznych żydów — jednem sło­
wem ziemianin całą gfbą. Nawiasem mó­
wiąc staruszek ma romans z Telimeną.

Telimena — dama lat niewiadomych 
stanu cywilnego również niewiadomego, 
przywiozła t  Rosji trochę rubli w 2łocie 
i trochę kosztowności. Do Polski wróciła 
z dobytkiem dzięki sprytowi, który naka­
zał jej stosowanie wobec komisarzy bol­
szewickich takiej samej taktyki, jak i 
dawniej woh’es przedstawicieli „ancien^

regime‘u".
Hrabia. — Hrabia może być nadal 

hrabią, a ponadto właścicielecri znanej 
stajni wyścigowej, Podróżował dużo, lecz 
od czasu ostatniego pobytu w „Monte" 
wreszcie uspokoił się i pozostał na amen 
w ojczyźnie. Po spadku guldena jedynie 
udał się na kilkodniowy wypoczynek do 
Sopot. Ubocznie zajmuje się ten sympa­
tyczny osobnik podpatrywaniem i foto­
grafowaniem nieletnich i niekompletnie 
ubranych dziewcząt. Jest także miłośni­
kiem sztuki. Prenumeruje: „Wiadomości 
Literackie", „Sex-Apell“ i „La vie pari- 
śienne".

Pan Hreczecha, nazwany pizez oko­
licznych ziemian Wojskim, zpowódu sła­
bości do cudzych żon, stracił własny ma­
jątek w Mińszczyźnie. Siedzi u Sędziego, 
jako rezydent i prowadzi gospodarstwo.

Jego siostra, stara panna, jest prezes­
ką Towarz stwa Miłosierdzia, P. C. K. 
i L. O. P. P. w Sopucowie.

To byłby dwór. A teraz zasciantn..-
Butny ród Dobrzyńskich hardo prze­

ciwstawia się kryzysowi. Sam zaścianek 
jest bowiem położony w miejscu podwój­
nie uprzywilejowanem, bo i na Kiesach 
i nad granicą Litwy Kowieńskiej. Z tego 
potrafili wyciągnąć konsekwencje dzielni 
M. M. Dobrzyńscy, gdy c«ny zboża spa­
dły do złotych 10, a za kartofle poczęli 
żydzi dawać dwa złote z groszami. Od 
tego czasu, tak jak ongiś przekuli miecze 
na lemiesze, zmienili panowie Dobrzyńscy 
swój fach. Z rolników stali się handlow­
cami i fabrykantami. Trudnią się fabry­
kacją oraz handlem międzynarodowym.

Jedni,, pod wodzą Maćka nad Maćka­
mi, w stodołach, chatach, lamusach i świ- 
ronkach fabrykują z tanich kartofli oraz 
żyta, za które żyd psie grosze dawał, cen­
ny dosyć produkt, zwany „samogonem". 
Drudzy zaś. pod komendą Maćka zwane­
go Prusakiem, dostarczają sąsiadom z Li­

twy KowieńsKiej, polskie wyroby prze­
mysłowe, bezpośrednio przez zieloną gra­
nicę.

Kilku z Dobrzyńskich przebywa już 
za to w Wilnie i jeszcze parę lai iam po­
siedzi. Trudno. Gdzie drwa rąbią, tam i 
wióry lecą. Gdzie działa kontrola skarbo­
wa, muszą byc także jej ofiary — jak 
mówi Maciek stary.

Cała akcja odbywa się pod patrona* 
tem Jankiela. Sympatyczny ten przedsta­
wiciel mniejszości narodowej, w karczmie 
swej posiada biuro sprzedaży i skupu 
przedmiotów szmuglowanych oraz samo­
gonu. Dwa jego bachorki, wobec tego,' ze 
stary zarzucił mało intratną grę na cym­
bałach, wyemigrowały do Warszawy Je­
den z nich jest aplikantem sądowym — 
drugi zaś, perkusistą w orkiestrze Moritz- 
Band.

Inne postacie można również odpo. 
wiednio zmodyfikować, odbronzowić, o- 

I żywić i podać w nowej szac.e, a raczej 
lepiej bez szatek, szanownym konsumen­
tom współczesnej literatury pięknej. Jeśli 
to nie nastąpi, grozi w takim razie wyco­
fanie Pana Tadeusza z obiegu, jako, że 
wszystko w nim myszką trąci. Taksamo 
należy postąpić z innymi utworami Wiesz­
cza, z „Dziadów" np. trzeba pozostawić 
tylko tytuł, bo ten jest akurat bardziej 
dziś aktualny niż sto lat temu. Treść 
można natomiast zastąpić czemś in­
nem, bardziej odpowiadającem potrze-* 
bom chwili.

Nie wi m do kogo zaadresować swój 
wniosek. Słyszałem, że wszystkie sprawy 
związane z literaturą załatwia Akademia 
Literatury. Chyba więc wyślę go na ręce 
jej generalnego sekretarza. Myślę, ż'e to 
będzie najbardziej odpowiednie. Tylko, źe 
sekretarz jest podobno bardzo, a bardzo 
zai?ty; jak twierdzą, szuka obecnie czter­
nastej czy piętnastej z rzędu posady -

Zbt—fllw
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Przemiał żjrta i pszenicy

Według projetku Ministra Spr. W e­
wnętrznych opracowane ma być rozpo­
rządzenie zakazujące przemiału psze­
nicy na mąkę gatunków niższych( cie­
mniejszych), aniżeli 65 proc. przemiału.
Tak samo zakazuje się przemiału żyta 
na mąkę gatunku lichszego, aniżeli 55 
proc. przemiału. Poza przemiałem tym 
zezwolony będz:e jeszcze przemiał 
pszenicy i żyta na mąkę razową stano­
wiącą 90 proc. wymiął ziarna.

Według.' projektu, rozporządzenia za- 
fcaząneby było używanie w zakładach 
przemysłowych do przerobu i wszelkie­
go rodzaju wypieku mąki nie odpowia­
dającej rym normom.

Przemiał żyta i pszenicy dla: 1) ce­
lów* eksportowych, 2 ) celów wskaza­
nych przez władze wojskowe, 3) dla 
ministra spraw wewnętrznych, 4) dla 
potrzeb specjalnych, uznanych przez 
własnego użytku, jak równ:eż przemiał 
na mąkę jaśniejszą nie podlega żadnym 
ograniczeniom.

Egzekucje..,
Zgodnie z zarządzeniem ministra 

skarbu, w  stosunku do płatników, któ­
rzy nie uiścili' dopłaty do równowarto­
ści przypisu z r. 1934/35 lub też zale­
głości utracili prawo do uig podatko­
wych, urzędy skarbowe podjęły energi­
czną- egzekucję, celem ściągnięc:a 
wszystkich przypadających od tych pła­
tników zaległości. Egzekucje są skiero­
wane przedewszystkicm przeciwko pła­
tnikom ekonomicznie silniejszym.

Odroczenie automatyzacji 
telefonów

Ponieważ ustalony na dzień 1 wrze­
śnia termin uruchomienia centrali auto- 
•matycznej telefonów lwowskich, przy- 
pada na początek tegorocznych Targów 
Wschodnich, a w związku z ożywieniem 
rucnu telefonicznego w tym czasie mo­
żna było spodziewać się różnych trud­
ności w funkcjonowaniu telefonów za­
nim publiczność zaznajomi się należy­
cie z sposobem obchodzenia się z tele­
fonem automatycznym, Zarząd Telefo­
nów lwowskich na prośbę Izby przemy­
słowo-handlowej we Lwowie zgodził się 
odroczyć uruchomienie Centrali auto­
matycznej na czas po Targach Wscho­
dnich. Prawdopodobnie uruchomienie 
nastąpi dopiero około 1 października 
1935..

Dokonano interesującego obliczenia 
TTości osób żyjących w. Polsce na koszt 
publiczny, a więc będących na utrzy­
maniu państwa , samorządu teryłorjal- 
nego i gospodarczego oraz instytucji 
ubezpieczeń społecznych.

L.czba pracowników państwowych 
wynosi 441 tysięcy, Pozatem na utrzy­
maniu państwa są emeryci, którzy łącz­
nie z osobami, pob.erającemi renty in­
walidzkie, stanowią liczbę 375 tysięcy 
osób. _ ,,.

Na koszt publiczny żyje nadto około 
80 tysięcy pracowników samorządo­
wych oraz około 100 tysięcy osób, za­
trudnionych w samorządzie gospodar­
czym (izby przem.-handlowe, rolnicze i 
rzemieślnicze) i w ubezpieczalniach 
społecznych .

Ogółem na utrzymaniu społeczeń­
stwa jest w Polsce około 1 mil jon osób.

twy, Łotwy i Szwecji do Unji Pf> 
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konstytuujące posiedzenie Rady Zw iąz­
ku Polskich Przemysłowców N afto­
wych, wybranej przez Walne Zgroma­
dzenie dnia 2 czerwca br. Przed przy­
stąpieniem do ukonstytuowania się ko­
optowano do składu Rady następujące 
osoby: Hermana Axelbrada, Cezarego 
Cavazza, inż. Władysława Kobaka, inż. 
Pawła Lenieckiego, Mieczysława Long- 
schampsa, Adriena Mehuysa Józefa 
Szlemińskiego.

Po dokonaniu tej kouptacji przystą­
piono do wyboru Prezydium Rady Pre­
zesem Rady wybrany został gen. Stani­
sław lir. Szeptycki, wiceprezesami inż. 
Roman Machnicki, Henryk Mikuli, Sa­
muel Teicher i Juljan Winiarz, sekreta­
rzem Rady Józef Szlemiński.

Członkami Zarządu zostali: prezes 
gen. Stanisław hr. Szeptycki, H. Axel- 
brad, J. Goliger, M. Longchamps, J. 
W h ia rz  i W. Zieliski.

Oznacza to zakończenie zapocząt­
kowanego przed paroma miesiącami

procesu reorganizacyjnego w  naftowej 
grupie czysto kopalnianej i zjednoczę- 1 
nia przedsiębiorstw należących do tej 
grupy w jednej organizacji.

Kronika gospodarcza
—  W ostatnich dniach wracają do 

Polski masowo reemigranci z Francji. 
Przed trzema dniami powrócił transport 
złożony z około 700 osób, spodziewane 
są dalsze transporty.
Ogółem powróciło już około 7.000 osób.

—  Bank Francji postanowił obniżyć 
stopę dyskontową z 5 do 4 proc. Jak 
wiadomo, w maju Bank Francuski w 
ciągu 5 dni podwyższył stopę dyskon­
tową z 2 i pół do 6 proc. Pierwsza ob­
niżka stopy dyskontowej nastąpiła w  
związku z polepszeniem się sytuacji wa­
lutowej we Francji, w dn. 20 czerwca.

—  Obwieszczeniem z dnia 23 maja 
br. nałożone zostało na tłuszcz i szynki 
wysłane z Polski, Danji, Holandji, Li-

GIEŁDA LWÓW- *"
Lwów, dnia 5. 7. 1935.

GIEŁDA ZBOZOWA ^  
Skromne o b r o ty  w pszenicy* ŷcb« 

i otrębach po cenach d o ty c h c z a s
Naogół sytuacja bez zmiany* ^  
Tendencja utrzymana, uspos° 

słabe.
GIEŁDA PIENIĘŻNA . 

Obroty w dewizie Zurych i 
Dolar około zł. 5.25 i pół.

nabiałów *Giełda nauiaiu***'
Masło deserowe w  blokach 

2.30 zł., detal 2.60 zł., masło H* s 
hurt. 2.10 zł., detal 2.40 zł. gf

śm ietana  kwaśna i słodka

sztuka

((

IDEF.Lfiy KRbJ ANDRE
PL. MARIACKI 3

groszy, detal 1.—  zł.
Jaja hurt. 3.00 zł. kopa 

groszy. '
Mleko  litr 16 groszy hurt, 

zy detal.

Giełda warszawska vJI
W arszawa \

4 r s o

107*50 
67 50
€V7k

52*1* 
67—

51/*

rfl'

193-

3 proc. p o i. hodow lana
4 proc. p o i. Inwestycyjna
4 proc. p o i. inwest. seryj.
5 proe. p o i. konwersyjna
5 proc. p o i. kolejowa
6 proe. p o i. dolarowa 
4 proc. p o i. dolarowa
7 proe. p o i. stabilizacyjna

H> proc. p o i. kolejowa
■ WALUTY I DEW17 1

Belyja 
Gdańsk 
Holandii 
Londyn 
N. Jork

N. Jork
Paryż
Berlin
Amsterdam
Bruksela
Rzym

Londyn 
N. Jork 
Braksela
Rzym
Zuiycb

$  
213"

Giełdy zagraniczne
L i n d y ® ^  M

n r

8935
100*00
360*—
26*13
5-29*

Praga
Paryż
Szw ajcarja
Włoehy
Berlin

4*94
74*76* 
1226* 
7-26- 

2930- 
59 81-

74*78
1512

25505
125*—
494-50

m
Zurych

Sztockboim
Hiszpa»la
W iedeń 
Wars»-ivra
P a r y * 5. VII

Praga
Bukar#*** j  
Berlin . 7,V.

Am sterd^

Ją N BACH WITZ- 19

JtNNY WSROD MĘZCZYZN
Autoryzowany przekład IRENY ŁOZIŃSKIEJ.

— Przedewszystkiem cieszę się temi wakacjami. Ma­
jąc wolny czas, będę mógł nareszcie wykończyć swoją 
pracę habilitacyjną. — Lecz szanowna pani — skąd pani 
— przecież miała pani zrobić automobilową wycieczkę do 
Garmiseh? , . '

— Tak — i uczyniłam to. Ale mnie nie fabryka Chle­
ba unięszczęśliwiła, tylko... — przerwała nagle Zbyt przy­
kro było opowiadać temu obcemu człowiekowi o całej 
przygodzie. Przykro i może niebezpiecznie, gdyż z pewno­
ścią nie uwierzy A jej, niewiadomo dlaczego, zależało na 
tern, żeby właśnie na Dr. Hungerlnie wywrzeć dobre wra­
żenie.

— Tytko? —  zapytał Dr. HOngerl, a jego mądre, do- 
b>-e oczy patrzyły na nią poważnie z pod grubych, ostrych 
szkieł okularów.

— Zaszły różne nieporozumienia — miałam kłopoty, 
zmartwienia... — Szczęście, że w ciemności nie można 
było dostrzec, jak bardzo się zarumieniła.

— O, pardon, łaskawa pani, niechciałem być niedys­
kretny. Dobrze rozumiem, że zamężne kobiety mają naj­
rozmaitsze kłopoty. — Powiedział Hungerl z szacunkiem, 
a Jenny postanowiła nic mu nie mówić o swojej osobie, 
choć przykro jej było, że jest uważana za zamężną ko- 
Dictę, której męża nikt nie zna.

Tuż i.a skraju wyżyny leżała mała wioska Neun am 
Rain. Była to również stacja, na której musieli wysiadać 
wszyscy podróżni jadący do Adlersgreif, dokąd dowoził 
ich w cią<ru godziny, o ile droga dobra była, ogromny, 
żółty autobus, robiący przec.ętnie trzydzieści kilometrów 
ii a godzinę. 1 ,

Zamek Adlersgreif. budynek w sty4u ieodalnychT am -

ków rycerskich, w znosił się na wzgórzu na tle ciemno 
zielonych lasów. Przed zamkiem, na ogromnym placu, oto­
czonym gajami i najrozmaitszemi krzewami, były rozsta­
wione stoliki pod kolorowymi parasolami, a spory basen  
otaczały nimfy, fauny i trytony. Basen zam ieszkiwały w ę­
gorze, pstrągi i dwa stuletnie karpie. O kilkadziesiąt kro­
ków dalej, u wejścia do cienistej, strzyżonej alei, była ba­
żantarnia i ogromna klatka żelazna, w której stary niedź­
wiedź również i w  lecle odbywał sen zimowy.

9.
Było już po podwieczorku, po tym uprzywilejowanym 

w Austrji posiłku.
W zamku Adlersgreif, nadającym się z powodu 

ostrego klimatu raczej na czysto letnią stację klimatyczną, 
bawiło teraz, z początkiem czerwca niewielu gości. A mu­
sieli to być ludzie zamożni, którzy mogą sobie pozwolić 
na dowolny wypoczynek, gdyż nawet w tak zwanym 
martwym sezonie, rzadko który śmiertelnik zatrzymywał 
się dłużej w „Międzynarodowym Palace-Hotel-Zamek 
Adlersgreif, dawniej własność arcyksięcia Józefa Karola", 
jak brzmiała ta długa oficjalna nazwa, ponieważ cało­
dzienne utrzymanie kosztowało tam conajmniej 100 szy­
lingów.

Przy jednym ze stołow, stojących w  hotelowym  
ogrodzie, w  wygodnych fotelach siedziało trzech panów. 
J^den z nich, w ysoki, szeroki w  ramionach, o haczykow a­
tym nosie na gładko wygolonej bronzowej twarzy, z mo- 
noklem w prawem oku, o rudo blond rzadkich włosach, 
gładko przylepionych pomadą do  obu stronach iluzji prze­
działu, był to, były pruski major Renio von Quistitz, sław ­
ny z powodu napisania broszury: „D laczego trzeci ba- 
taljon 865 pułku piechoty nie brał udziału w drugiej bit­
wie nad Marną?" Wraz z wielu mapami i planami św ietny  
przyczynek do strategji wojny św iatow ej. Będziemy jesz­
cze mieli sposobność zajęcia się tern podstawowym  dzie­
łem, które, zdaniem autora, jasno dowodziło, dlaczego  
z powodu, pominięcia, prow adzonego przez majora ba- 
tąljonu, w ojną św iatow a musiała być przegrana.

«', t V
Obok niego wzdychał marząco, ^re^nl;e j],aiyĉ vtci 

mniejwięcej trzydziestoletni, elegancki,* o nie ^  îK 
chach mężczyzna, w tennisowem ubraniu.
Weibezahl, niegdyś dyrektor T o w a rz y s tw a  Q 
Papierami Wojennemi i dlatego dzisiaj ren tie  , 
pańskich aspiracjach. e

A trzecim b y ł Sinior Don Jacinto Pun 
w  Południowej Ameryce, spędzający w akaćj 
niski, muskularny mężczyzna, któremu nie
rzyć, że już dawno przekroczył czterdziestki zev/flfr^
papuzie upodobania jego tropikalnej ° lcz^zn̂ y ^  s? p ' 
niły się na nim w jasno niebieskich, 
niach, pomarańczowym pulloverze, żółtej JeoW0 
szuli o szeroko wyłożonym kołnierzu, w t>łys2
wym krawacie, w liljowe prążki, w który pQjysh 
oprawna w złoto ogromna perła, o cudowny £

Przed niemieckim oficerem stała £r0^Jatkiern 'yfca 
whisky, ginu i araku, z bardzo małym ,d°7iej0nej. . . . .— j , 0 -----------    , -  • n GIL'1
sodowej. Dr. W eibezahl hołdował lekkiej, z oVc 
cie, bez żadnego dodatku, podanej w cienk1 ’ gZ sł°n 
wej filiżance, a  południowiec ciągnął a b s y n t  p 
Wogóle, dobrze się działo tym panom. . d 1̂

— Naturalnie, nie mogę temu
że podstawowa myśl strategiczna S ^ wne .̂yła $  
dzenia nieprzyjaciela z lewego skrzydła naifl
słuszna, — kończył major. — Jednak n J 
pominąć... •

— Tak, niemiecka armja, — p r z e r w a ł  ^
My w Iraąuita, wszyscy zakładaliśmy sl?> 
zwycięstwo jest pewne! _

— I z  pewnością byłoby tak, -— potwier 
ale... . ■ ł

— I pomyśleć, że wszystko zn o w u  zie ń 
i że nad naszemi, pełnem* grozy wspomnm 
lepszej przyszłości tryumfuie! •—* z \  Azptijś ̂  
wiedział Dr. Weibezahl to kunsztow ni u ■«
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^ 4  dI.egłQści około 8 km. od Stani 
’ I!13 połudn. - zach. zboczu

ęi« ^ arPat i Bystrzycy Sołotwiń- 
?2ank.| j | ? dzy jarami potoków Pasie­

ki Plam Uc?yń skiego. rozsiadło się bia­
ł k o  n - 5 ? 1 w *p * pensjonatów zdrojo- 

/0W* ûb — jeżeli ktoś woli — 
2leieni i/ 303,2 bajki miejscowość, pełna 
tjfryiC’h ^ a t ó w ,  pagórków, jarów, brzo-

Olesiów, zdrojowisko -  ogród

P^yrody s^ ó w  ’ i ~słońca. Całe piękno 
lUe. i \  w swem przeogromnym maje- 

zaklęte w Olesiowie, tym
. -»vj w ?  “ ogrodzie. Olesiów, to sie- 
T ^ies2a°nt-ras^ w ,  gdzie wysoka Ikultu- 
^or2 3 się z bujną i pierwotną naturą, 

Już u az jedyny w swoim rodzaju.
3gQ wjazdu do Olesiowa, wzniesio- 

s‘ani°rama *?* n‘ P* m * roztacza się piękna 
$  Pó ipf . 8°  zdrojowiska, otwierająca 
ii ybndn *eł stronie smukłością kościółka 
t aneg° przez p. Jakóba Lewi-
u^Pie) u°- roku, w iście amerykańskim 
*1 . r«;j jL.Pp prawej zaś ładną willą, w 
JJ-ch i i? . się zarząd dóbr pacykow- 
r ^Uej s.*owskich. Po obu stronach
«fynanv V roztacza się park, poprze- 
j : cb . b o c z n e m i  alejami, wzdłuż któ- 
Su C?rśz ♦ grzyby po deszczu, wyrasta- 

i dłurr°,n.owe wille. Park ten na całej
Um ^śróH • łączy się z Jasem* i -  7\ Wl?kszych budowli Olesiowa,
si restaur racaJ.4 »w iba Jakóbówka", dom 
T*Ppat v nacia zdrojowiskowa, oraz pen- 
;■ ^SnAgregacji Kupieckiej ze Lwowa, 

^ i n  J l^n ia łem , Olesiów jest siedli- 
i ■ ania a ‘rastów. Można tu wedle upo- 
s,2ąbą^pZnaleść ciszę i spokój, lub ruch 

^ ożria odetchnąć na łonie czy- 
,l!Ca1ionej przyrody, lub podziwiać

,,otk -Ury i sztuki ogrodniczej, a  
•%1-w 0 jest tak ujęte, że jedno dru- 
t a F *  przeszkadza-

tu 7a. naprawdę opisać piękno Ole- 
5 & ^  n • ono tak naturalne i plastycz- 
:‘W m ^ bardzie j  rysunkowy i wystyli- 

nie byłby jeszcze wierny. 
jarT > k  Zajmę się jedynie 'przedstawię- 
rllcp  p}p^°ści leczniczej Olesiowa, ma- 

*'lVvszorzędne znaczenie w lecz-
raihf)W turaInóm w P°lsce*
i- " ż  u  Zas°bny jest w woay mine- 

^tórych na plan pierwszy wybi­ją
% jodowo - bromowa. We- 

- państwowo - urzędowej, 
Sol Zonei przez Państwowy Za-
iw- • nv w Warszawie, olesiowska

k a> o S Zy . M  k.Wadzo

]° dow° - bromowa jest typu 
Di*;.'ćze^ 8o, z tern, że zawiera więcej jo-
W ylkn WybiJa si? na Plan Pierwszy
sta !*y n w p olsce, ale w Europie. Inne 
' l i w s k a  dr. Włodzimirsk'-1*™ i

rywają się z 
Na podstawie tych analiz,

W*WftW;TUWSKa m ‘ Włodzimirskiego i 
V  ska) pokrywają się z analizą
c>i . i d r J ą; Na podstawie tych analiz, 
Pier e lek • J- K- dr. Sabatowski orze- 
cip'1 «olał5rskie, w sprawie używania ką- 
(si eniaoh°wych w Olesiowie, w takich 

{r0f|HOzh, lak- 'srhnrzenia zołzowe

!?.sS 6. * a>

jak: schorzenia zołzowe
,U5. *■ zmiany gruźliczne skóry,
n»5 Pr2f»„! k°ści, skaza moczowa, oty- 
i ti^ki ^y reumatyzm, zgrubienia i

p japaine^ ści. *p zapalne i po "urazach stawów 
8kmn^a Hna êm odpow iednio rozpylona 
?ar^Cznii .Wa olesiowska, może być 

Ł>*Uzywaną w nieżytach nosa,
t> ^rdv .ani * oskrzeli. 
eu^PisJP^teey stale w Olesiowie lekarz, 
kJ. let  solfltiirp nipsinwska do ol-terii Jako solankę olesiowską do pi- 
W5 i t. b *rnocn^ przy przemianie ma- 
diu ^  Oipe- rdd ô solanki jodowo.bromo- 

w :0w« , („Zdrój Jakóba"), znaj 
Oji?°Wisu p0 ûdn. - wschodniej części 

Słoścj i .na stoku Pasieczanki. W 
iai , .kllkudziesięciu kroków od 

'°ne s t ’ mieszczą się łazienki. U- 
C ^ a j ą  c;?rornnie, lecz wygodnie, od- 
WJj \i\ Wprost idealną czystością

anv5j "?'■ PIpm, skie rozporządzają 4 ka> 
„In k!aSv Wszej klasy i 2 kabinami dru- 
(hn°ad PierM przyczem te ostatnie różnią 
?ier n y  V . .^ y e h  tern, że... są zbiorowe 
r3c’ko^ k i n ^ y)- Pozatem w budynku ła- 

1<J,lenieje kilka pokoi dla ku- 
tlcis;Jdcz , n]a> poczekalnia i t. p. 
l ik  da. Olpća-n jodowo - bromowej, 
sUrP.?ZyWana10,4W Wod? żełazistą, (rów- 
11 e i,' .aną do kąpiel), źródło z wodą 

M a  2V araz*e nieczynne) oraz licz- 
arvsiem? radjoaktywną, jak „źró 

S W *  sk.® ’ -Zosienka", to drugie 
ł i.ia ?k .2 v ^  letnisku Zosinek, odda- 

ó]Yn si? też T*' od Olesiowa, gdzie znaj- 
Rac t^as nip^u11!]6 źródła mineralne, do- 
0| > o  wód2badane. )Ze względu na bo- 
^lań a« alnera,nych na obszarze 
H z S * *  j W- Instytut Geologiczny, 
Sb boI,ne8d w granice 'rejonu
■*V.,rVs*ał« » esi°wie.

Olesińu6^ Wl^nnastu laty Zdro- 
w- dzięki naprawdę Syzy­

fowej pracy, oraz wielkim wkładom pie­
niężnym swego właściciela, p. Aleksan­
dra Lewickiego, rozwija się z każdym ro­
kiem coraz lepiej, o czem świadczy stale 
wzrastająca liczba letników i kuracjuszy 
zjeżdżających do Olesiowa z całej Polski. 
O wartości lecznictwa naturalnego i ku­
racji zdrojowiskowej, niema w Polsce 
jeszcze tak wielkiego przekonania i za­
interesowania jak zagranicą — w prze­
ciwnym bowiem razie, Olesiów dawno 
zasłynąłby już jako jedno z pierwszo­
rzędnych zdrojowisk.

Na zakończenie tego krótkiego repor­
tażu z Olesiowa, krótka, lecz mam wra­
żenie miła wiadomość dla czytelników, 
którzyby pragnęli wyjechać do Olesiowa. 
Zarząd Dóbr Zdrojowska i letniska Ole­

siów pragnąc przyczynić się do spopula­
ryzowania zdrojowiskowej kuracji, wy­
znaczył bardzo niskie ceny za trzytygo­
dniowy pobyt w Olesiowie, wraz z 10 
kąpielami solankowemi, wynoszący tyl­
ko 75 zł. Pozatem pobyt w Olesiowie jest 
bajecznie tani, nie przekraczający 2 zł. 
dziennie wraz z utrzymaniem. Wielka za­
kładowa restauracja i kawiarnia, pro­
wadzona pod fachowym kierunkiem re­
stauratora ze Stanisławowa p. Kamiń- 
skiegc — daje gwarancję pierwszorzędne 
go wiktu. Dla lubiących ruch i zabawę 
odbywają się dancingi, klub towarzyski, 
zabawy sportowe i t. p. Pozatem w obec 
jąyn sezonie ' przewidziane są występy ' 
teatru im. Moniuszki, pod dyr. Z. Łoziń­
skiej z.J Stanisławowa. T. de H.

F o t o g r a f o w a ć  aa Wakacjach
naitaniej Aparatami 
i M a t e r i a ł e m

OLESIÓW. BUDYNEK ZARZĄDU.

LwOw, olJąrjaiki 8 (Gmact Sąretkora)
Pośpieszna Pracownia 
Robót A m a t o r s k i c h

Lubień Zdój  ̂— „Polskie , 
Piszczany" .,y |

W  sali zdrojowej, wypełnionej prze* 
Kuracjuszy ze wszystkich stron Polski, 
lekarz zakładowy Dr. Władysław Pod- 
soński wygłosił pierwszy z zapowie­
dzianego cyklu, wykład o higjenie kura­
cjusza i umiejętności używania wód lu­
bieńskich. —  Po bardzo interesującej 
prelekcji znakomity ten znawca, działa­
nia wód siarczanych, odpowiadał na za­
pytania. —  Lubień jak wiadomo, posia­
da najsilniejsze w Polsce źródła siar- 
czano-wapniowe. —<

Inicjatywa Zarządu zdrojowego, 
zmierzająca do zbiorowego uświada­
miania o sposobach korzystania ze źró­
deł mineralnych i urządzeń tych „pol­
skich Piszczan“ , spotkała się z uzna­
niem i wdzięcznością kuracjuszów.

N a d
żegiestów-Zdrój, w lipcu.

Nigdzie może na świecie ine skupiło 
się na stosunkowo niewieltum terenie tyie 
źródeł mineralnych, co w uroczym zakąt­
ku karpackim w okolicach rzeki Ropy, 
Kryniczanki, a zwłaszcza Poptadu. Tąka 
np. Wysowa posiada taką ob Itość kilku 
gatunków wód (szczawy żelaziste, ,.Giss- 
htibler“ ; i.), że wystarczyłaby sama jako 
zdrojowisko dla całej Polski. Niestety 
ciągle jeszcze jest niedostępna i nieeks 
ploatowana. Tern skrzętniej kręci się tę­
dy... kapitał ukraiński i kto wie, czy nie 
pochłonie on tych nieprzebranych bo­
gactw. Kapitał ten zapuszcza swe sieci i

radem
nad Popradem. Nie jest jeszcze wyklu­
czone, że zawładnie on starym Żegiesto­
wem, przeznaczonym obecnie „na bę­
ben". A śdczry jest ten Zdrój na przeło­
mie Popradu. Posiada wprawdzie tylko 
dwa źródła. (Anny i Andrzeja), alt tak 
pbtite, że wystarczają w zupełności na 
cele kuracyjne dla kilku tysięcy chorych. 
‘Trzecie źródło „Szulin“, znajduje się na 
czeskiej stronie i jest dostępne o tyle, że 
można otrzymywać zeń wodę za pośred­
nictwem Słowaka, który przewozi na na­
szą stronę wodę w brudnych, drewnia­
nych konewkach Oczywiście za sutą o- 
piatą W Żegiestowie sezon w całej pełni.

Jak Muszyna dba t swych kuracjuszy
Ze sfer naszych czytelników, prze­

bywających obecnie na kuracii względ­
nie na wywczasach w znanem uzdrowi­
sku Muszyna, donoszą nam, że ruch 
kuracyjny w tern uzdrowisku rozwinął 
się już obecnie w całej pełni.

Ustalona obecnie przepiękna słone­
czna pogoda powoduje codziennie na­
pływ świeżych tłumów kuracjuszy, spra 
gnionych ożywczego powietrza górskie­
go i kąpieli w orzeźwiających nurtach 
Popradu. — To też codziennie .widzi się 
nad Popradem długie szeregi powozów 
i aut, które dowożą na kąpiele w Po­
pradzie licznych kuracjuszów z Kry­
nicy.

W  samej Muszynie wszystkie szlaki 
spacerowe, prowadzące do bliskich a  
prześlicznych i malowniczych zakąt­
ków pejzażowych i górskich roją się 
różnobarwnym tłumem kuracjuszów, 
którzy korzystają w całej pełni z nie- 
krępującej niczem swobody w tem u- 
zdrowisku i w najwygodniejszych stro­
jach spacerowych a nawet kąpielowych 
obsadzają najbliższe szlaki spacerowe 
w uroczej Dol‘nie Popradu temwięcej, 
że Zarząd Miejski dokłada wszelkich 
starań celem jaknajlepszego uprzystęp­
nienia kuracjuszom najDardzie} malow­
niczych górskich widoków uzdrowiska.

W  tym celu poumieszczał Zarząd 
Miejski w najbardziej urcczycn zakąt­
kach szlaków spacerowych ławki, a na­
wet stoliki, co się spotkało z ogromnem 
uznaniem spacerowiczów.

Wykończona też została wygodna i 
malowniczo poprowadzona ścieżka na

| t. zw. „Basztę“ , na której znajdują się 
ruiny zamku biskupów krakowskich z 
XIII wieku, wzniesione stromo tuż nad 
Popradem, a skąd rozlega się przecud­
ny widok w Dolinę Popradu z jednej 
strony granicy Czechosłowackiej, a z 
drugiej w  kierunku Żegiestowa, jak 
również na rozłożone malowniczo u 
stóp góry pensjonaty i wille samego u- 
zdrowiska.

Dobiegają również do końca prace 
nad wykończeniem krytego deptaku na 
plaży nad Popradem, które zapewnia 
wygodne słuchanie koncertów muzyki 
zdrojowej bez względu na upały czy o- 
pady deszczowe.

Jeżeli się weźmie pod uwagę, że ta­
ksa zdrojowa wynos! tylko 5 zł. od o- 
soby i to od pierwszego członka rodzi­
ny, bo dalsi członkowie opłacają tylko 
połowę, a służba i dzieci do lat 10-ciu 
są wogóle zwolnione od opłaty taksy 
kuracyjnej. Dalej, że koszta kąpieli tak 
mineralnych jak i borowinowych skal­
kulowane zostały bardzo przystępnie, 
wreszcie ,że mimo wzmożonego ruchu 
kuracyjnego ceny utrzymania w niczem 
się nie podniosły i nadal nie są prawie 
nic wyższe od kosztów utrzymania zwy 
kłego w miastach —  to nic dziwnego, 
że uzdrowisko to znane ze swego nie­
zwykłe malowniczego położenia i nad­
zwyczaj skutecznych kąpieli mineral­
nych borowinowych i naturalnych w 
Popradzie —  roi się obecnie od różno­
barwnych tłumów kuracjuszy, którzy w 
całej pełni wykorzystują tak przyrodzo­
ne warunki uzdrowiska, jak i obecną 
~'-;-wvkle słoneczną oocrode.

Kuracjuszy z Wschodniej Małopolski 
bardzo mało, przeważają warszawiacy i 
kresowcy z Wołynia, Polesia, Wileńszczy- 
zny i t. d. Ordynuje aż 6 lekarzy specja­
listów. Największą popularnością wśród 
kuracjuszek cieszą się specjaliści: emer. 
pułkownik-lekarz dr. Jaugustyn 1 dr. Ma­
rzec. życie towarzyskie i kulturalne sku­
pia się we wspaniałym Domu Zdrojowym, 
urządzonym na sposób naprawdę euro­
pejski. To samo można powiedzieć o pen­
sjonatach „Warszawianka", „Sanato", 
„Polonia" i i. Były prezydent Lwowa inż. 
Brzozowski buduje na Andrzejówce 5-cio 
piętrowy wspaniały gmach „Orzeł Biały". 
Osobną nową dzielnicę stanowi t. zw. 
Łopata Polska. W uroczy tym zakątku 
buduje Tow. naftowe „Małopolska" ze 
Lwowa monumentalny gmach 5-piętro- 
wy. Pomieści się tu 75 pokoi, 2 sale .re­
stauracyjne, oraz balowa, czytelnia, bri- 
dżowa i t. p., wreszcie własne łazienki 
mineralne, źródło już dowiercone na 
miejscu. Tu także wśliznęli się Ukraińcy 
(księża z Przemyśla). Mają tu funkcjonu­
jące już sanatorjum.

Bardzo intensywnie rozbudowujt się 
nad Popradem Muszyna. Są tu łazienki 
(kąpiele mineralne, kwasowo-węglówe i 
borowinowe i liczne wille dla kuracjuszy. 
Życie b. tanie. Tak samo kąpiele. Dalej 
w dół Popradu rozwlia sie Łomnica, Po­
siadająca własne źródła i Piwniczna (ką­
piele mineralne i borowinowe). NajwlęK- 
szą będzie niebawem Wierchomla, poło­
żona w uroczej kotlince nad rzeczką 
Wierchomlanką.

Z rozlicznych źródeł, obfitszych niż 
w Krynicy wziął już pod uwagę Państw. 
Instytut Geologiczny jedenaście, oznacza­
jąc dla nich rejon górniczy. Analizowa­
nych zostało sześć. Są to przeważnie 
szczawy, przesycone bezwodnikiem wę­
glowym, a mianowicie szczawy wapnio­
we proste, magnezowo-sodowe, wapnio- 
wo-żelaziste, wapniowo-magnezowe, że- 
lazisto siarkowódorowe i szczawy czysto 
siarkowodorowe, niespotykane w całej 
dolinie Popradu.

Zakres wskazań leczniczych tych wód 
jest ogromnie rozległy (anemja, zaburze­
nia przewodu pokarmowego, artretyzm, 
reumatyzm i t. p.), warunki terenu do 
rozbudowy wspaniałe, brak jedynie — 
kapitałów. Krząta się tu narazie wielki 
entuzjasta iWierchomli dr. Marzec, lekarz 
ordynujący w Żegiestowie. Twierdz- on, 
że prędzej, czy późnie Wierchomla stanie 
się jednem z najbogatszych i najpopular­
niejszych zdrojowisk polskich. Oby ma­
rzenia te ziściły się w całej pełni i — że­
by ta rozłjydnwa odbyła się wyłącznie ka 
pitałem polskim.
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LODOWNIE POKOJOWE
MASZYNKI do LODóW 591

naczynia -szklane do gotow an ia , ogn iotrw ałe  
„JENA*'

R O M A N  LWÓW,
KALCZYŃSKI HALICKA 21

ftS2»£KVUAR TEATRÓW MIEJSKICH 

TEATR WIELKI

Nieczynny. V
TEATR kOZMAFTOEC!

Piątek, .5. 7. g. 8 „Szkoła Podatnikow“ 
Abon. 30. '  !

Sobota, 6. 7. g. 8 „Szkoła Podatników" 
Abon. 30.

Niedziela, 7. 7. g. 8 „Szkoła Podatni­
ków". Abon. 30.

Przez cały czas sezonu letniego ceny 
najniższe.

WBftflB JM STADNIK
I/w&ir, Gródecka 2 B  (Bim kafoM i)

FO TO G R . APARAT NA 
>,,10 BAT n a  b łony 6x9 
z a.naslygm atem  i sam o- 
wyzw alaczem  CENA zł. 90.
BARWIK S BORZEHSHI
LwówjJCOPERNIKA 18

ELEKTRYCZNA I PA RO W A

T R W A Ł A  ONDULACJA
Pierw szorzędae stły  fachaw e. —  Ceny niskie

BR0" SŁ,W STOIńSKI
AKŁAD FRYZJERSK1, Lwów, oł. Legjonów 1 

Tal. 232-77 1023

GUSTOWMĄ BIELIZNĘ k r a w a t y
po cenach niskich poleca 985

R. Mokrzycki, iDtOWStiegD 2 tel. 242.37

REPERTUAR KINOTEATRÓW
APOLLO: „Cesarzowa i Ja" z Liljaną 

Harvey.
ATLANTIC: „Gra zmysłów" Harry Baur.
CASINO: „Niewolnica z Mandalay".
CHIMERA: Miasto pod terrorem, cow- 

hoys*! t:lm.
COLOSSEUM: Nieczynne.
GRAŻYNA: „Harmonja".
KOPERNIK: „Upadek Don Juana" oraz 

groteska.
MARYSIEŃKA: „Powrót Natana Becke­

ra", oraz „Stara Moskwa".
MUZA „Pan bez mieszkania".
MIRAŻ: Wiosenna parada z Franciszka. 

Gaal.
PAŁACE: „Pie^ń Słońca" — Lauri Volpi 

i Liliana Dietz.
PAN: „Nie chcę wiedzieć kim jesteś".
PAX: Nieczynne do 1 września.
RAJ: ABC. Miłości z Dymszą i Krukow­

skim.
STYLOWY: „Burza w szklance wody" 

oraz rewja.
SŁOŃCE: „Sekret kobiety", rewja „Na 

całą parę".
ŚWIT: Uroczystości pogrzebowe ś. p. 

Marszałka Józefa Piłsudskiego, oraz 
Pogrzeb Serca w. Wilnie.

WANDA: „Książę Arkadji" oraz Dlacze­
go aurzesz vłam"

(a). Manja zamachów samobójczych 
przybiera — jak już w ostatnim czasie 
niejednokrotnie pisaliśmy — z każdym 

; dniem. .W, bieżącym tygodniu do dnia 
i wczorajszego włącznie kronika Pogoto- 
. wia Ratunkowego notowała 14 wypad­
ków zamachów samobójczych w mieście. 
W połowie tygodnia 14 zamachów sta­
nowi chyba cyfrę rekordową w porówna-, 

1 niu z ubiegłemi tygodniami. Zatem cyfra 
; samobójstw wzrasta w zastraszający 
j sposób. Przeważają samobójstwa wśród 
. chrześcijan. W przeważającej liczbie wy- 
‘ padków na podstawie pozostawionych li­
stów względnie zeznań osób z najbliższe­
go otoczenia, można ustalić motyw roz­
paczliwego kroku: nędzę, brak środków 
do życia, bankructwo, zlicytowanie przed­
siębiorstwa, niepowodzenie życiowe i t. p. 
Te czynniki natury materjalnej, 

niewątpliwie bardzo ciężkie i przy­
kre stanowią jednak najczęściej tylko 

ostatnią kroplę goryczy, 
przepełniającej czarę życiowych niepowo­

dzeń. Przyczyn właściwych trzeba szukać 
głębiej i w szerszem ujęciu rzeczy. Prze- 
dewszystkiem podkreślić należy, że za­
machy te występują na tle szerzącej się 
pustki duchowej, powstającej skutkiem 
podważania mocy zasad, praw i instytu- 
cyj, przez wieki uświęconych, w miejsce 
czego wyłania się chaos myślowy i pust­
ka, niepoważne traktowanie życia i obo­
wiązków, tolerancyjne, chwiejne trakto­
wanie występków i nikczemności, roz­
dwojenie sumień i obniżenie wartości mo­
ralnych.

Zadaliśmy sobie trudu i ustaliliśmy 
przyczyny zamachów samobójczych u 14 
osób, które w ubiegłym tygodniu targnę­
ły się we Lwowie na życic. I tak pewien 
procent przypada na alkoholizm i choro­
by organiczne, które z natury rzeczy 
stwarzają stan zmniejszonej poczytalno­
ści. Drugą grupę w tym szeregu stanowi­
ły te osoby, u których wystąpiły „przy­
czyny moralne", zatem w jednym wypad­
ku posądzenie niesłuszne o kradzież, de-

o9 kod1̂ !presja kobiety, opuszczonej przez * r0iieJ 
ka, czy w drugim wypadku P° 
w ciąży, wkońcu zdarzyły się wyP zCZg- 
cieczki od nieuleczalnej choroby; W  
gólności raka i gruźlicy, wreszci. ^ j l  
ła się na życie dziewczyna, ^tora 
wstręt do swego „zawodu" ul,cZ!La 

W większości wypadków m<- * 0 ^  
machy samobójcze uniemożliwić,  ̂ p#/ 
cza u osób, które, jak pisze się 
wodu „rozstroju nerwowego" targ r
na ż£ cJ2i W takich wypadkach pomoc jW

try mogłaby zapobiec samotKU
Zagranicą istnieją specjalne P1 
gdzie lekarz dzięki odpowiednio z 
zowanemu aparatowi prowadzi sK 
akcję w zwalczaniu sam obój yyi f l t i ,  
jest chorobą uleczalną i jako taka 
być zwalczana systematycznie 1 ganiOj
kiem społeczeństwa. Jest howiern 
bójstwo chorobą, której można un 
którą trzeba zwalczać.

Dnia 1. lipca odbyło się drugie zkolei 
w bieżącym roku budżetowym posiedze­
nie Zarządu Lwowskiej Izby Rolniczej. 
Posiedzenie odbyło się pod przewodnic­
twem p. prez. dr. Kazimierza Papary, 
w obecności delegata M. R. i R. R. p. 
tadcy Szerląga, oraz przedstawicieli pp. 
Wojewodów lwowskiego i stanisławow- 
sk:cgo, pp. Naczelników Wydziałów Roln. 
i R. R. pp. Gnatkowskicgo i Bulandy.

Po zagajeniu zebrania i uczczeniu 
trzyminutowem mP.czeniem pamięci 
Pierwrszego Marszałka Polski ś. p. Józe­
fa Piłsudskiego — przystąpiono do omó­
wienia spraw bieżących. P. Prezes Izby 
zapoznał obecnych z wytycznemi polity­
ki agrarnej na przyszły rok gospodarczy, 
zdając równocześnie sprawozdanie z kon

ferencji poszczególnych Izb odbytej w 
tej sprawie, u p. Ministra Rolnictwa i R. 
R., poczem zwrócił się do wszystkich 
organizacyj z apelem, by zamierzeniom 
Rządu w tej dziedzinie jak najenergicz­
niej pomagali. — Następnie p. Prezes 
złożył sprawozdanie za ostatnie miesią­
ce z prac L. I. R. zaznajomił Zarząd z 
wynikami zamknięcia rachunkowego za 
rok 1934/5. Jak wynika z zamknięcia ra­
chunkowego z rezerw Izby zużyto w u- 
biegłym roku budżetowym zaledwie 3200 
zt. Zebrani przyjęli do wiadomości po­
stulaty komisyj fachowych Izby. Następ­
nie omówiono sprawy bieżące, sprawę 
utworzenia przy Izbie Inspektoratu me- 

ljoracyjno _ łąkowego, oraz biura ra­
chunkowości dla gospodarstw większych.

Doniosła akcja społeczna
Onegdaj odbyło się w Zagrobcli koło 

Tarnopola zakończenie 6-tygodniowcgo 
kursu dla lustratorów Kółek rolniczych 
M: T R. Kurs zorganizowała delegatura 
wojewódzka Małopolskiego Tow. Rolni- 
cz?go w Tarnopolu przy współudziale 
dyrekcji Szkoły Handlowej. T. S. L. w 
Tarnopolu, Uczestników kursu było 35 z 
terenu całej Wschodniej Małopolski. 

Uczestnikami kursu byli prawie wy­
łącznie dotychczas bezrobotni absol­
wenci gimnazjów i szkół handlo­

wych.
Wobec dużej ilości zgłoszeń można było 
przeprowadzić selekcję kandydatów, w 
wyniku czego otrzymano wyborowy ma- 
terjał. Rezultaty kursu i przeprowadzony 
egzamin dają już dzisiaj gwarancję, że 
absolwenci kursu będą czynnymi pracow 
rukami w naszych wsiach.

Kurs zamknął prezes delegatury wo­
jewódzkiej M. T. R., p. Traczewski, a 
w zamknięciu kursu wziął udział przed­
stawiciel Urzędu Wojewódzkiego, lwow­
skiej Izby Rolniczej i Centrali M. T. R. 
we Lwowie.

Wszyscy absolwenci kiirsu otrzymali 
częściowo płatne trzymiesięczne pra­
ktyki, po odbyciu których większość 
z nich ma zapewnione posady, lustra 
torów Kółek Rolniczych M. T. R.
W ten sposób otrzyma w najbliższym 

czasie prawie każdy powiat oddzielnego 
lustratora dla Kółek i dla sklepów Kó­
łek Rolniczych, co spowoduje wzmożenie 
ich działalności z pożytkiem dla wsi. 

Równocześnie odpadła z rynku pra­
cy grupa bezrobotnych, co w dzisiej­

szych czasach ma duże znaczenie 
społeczne,

zważywszy, że pracę otrzymują ludżie 
miedzi i chętni do pracy, o pełnych dla 
niej kwalifikacjach.

KOMUNIKAT’
Zamknięcie Tygodnia P. C. K. Zarząd 

Oddz. lwowskiego P. C. K. podaje do 
wiadomości, że ogólny dochód z „Tygo­
dnia P. C. K." po dzień 27 czerwca 1935 
wynosi 2.489 zł., z czego przypada 
1674.16 zł. na zbiórkę uliczną, z datków 
dobrowolnych 399.09 zł., ze sprzedaży 
nalepek 412 zł., ze sprzedaży broszur 3 zł. 
90 gr. Oddział lwowski P. C. K. składa 
P. T. społeczeństwu serdeczne’ podzięko­
wanie za ofiarność i czynny udział w „Ty­
godniu P. C. K.". Przy tej sposobności 
prosi się P. T. Instytucje i osoby, które 
są w posiadaniu list składkowych o zwrot 
tychże w najkrótszym czasie.

Nowy starosta grodzki 
we Lwowie

Według ostatnich wiadomości starostą 
g rodzkim we Lwowie — w m:ejsce dra 
Romana Klimowa — ma zostać mianowa­
ny obecny wicestarosta powiatowy w Po­
stawach na Wileńszczyźnie p. Kazimierz 
Protasewicz.' Nowy starosta grodzki ma 
objąć urzędowanie we wtorek, w którym 
to dniu opuszcza Lwów starosta dr. Kli­
mów. ,

Nowi dziekani 
w uniwersytecie lwowskim

Rady Wydziałowe wybrały dziekanem 
na rok 1935/36: na Wydziale teologicz­
nym: prow. nadzw. ks. dr. Jana Stępę, na 
Wydziale' prawa: profesora zwycz. dr. 
Ludwika Ehrlicha, na Wydziale lekarskim 
profesora nadzwycz. dr. Włodzimierza 
Koskowskiego. na Wydziale humanisty­
cznym: profesora zwycz. dr. Kaz. Kolbu- 
szewskiego, na Wydziale matematyczno- 
przyrodniczym: profesora zwycz. dr. Sta­
nisława Kulczyńskiego.

Zwolnienie od ubezpieczenia
Ministerstwo Opieki Społecznej wyda­

ło wyjaśn.enie w sprawie zwalniania na 
własne żądania od ubezpieczenia niektó­
rych kategoryj pracowników umysło­
wych, jak adwokatów, lekarzy, techni­
ków.

Ministerstwo uznało, że pracownicy 
ci mogą wogóle zwolnić się od obowiąz­
ku ubezpieczenia, albo jeśli odpowiednie­
go żądania nie zgłoszą, podlegają obo­
wiązkowi ubezpieczenia w pełnym zakre­
sie i z tytułu wszelkich zatrudnień.

Wybieranie pewnych zatrudnień, z ty­
tułu których miałoby nastąpić zwolnienie 
•od ubezpieczenia przy równoCzesnem ist­
nieniu obowiązku ubezpieczenia z tytułu 
innych zatrudnień, jest prawnie niedo­
puszczalne.

Zdarzenia I w ypad*'
(a). Samobójstwo czy nagłe za fZyW ’̂ 

cie. Do szpitala powszechnego PT Ltfi* 
ziono wczoraj Jadwigę Piczak, P ^4? 
jącą bez miejsca zamieszkania, ^  
Ieziono w stanie nieprzytomnym h 
szanówce. Na razie nie ustalono, $
chodzi tu wypadek samobójstwa ■
głe zasłabnięcie.

(a). Gdy „opalała się"
Zamku... Gdy Wanda Pisek (uj- 
1. 4) opalała się na słońcu, jak iś0 
skradł leżące obok niej półbuciK** 
dzieją, którym był Leon Bildner, z 
kały w Hołosku W :elkiem,

(a). Fala kradzieży i w ł a mC J j w *  
Zapomocą wytrycha nieznani _ 
dostali się do mieszkania Dra Sę ^ 1$! 
Gurtlera przy ul. Kaleczej 1. 1® } ■ 
rozmaite rzeczy, których ilości i J 
nie można stwierdzić, gdyż poszk 
ny przebywa na letnisku. — 
le okno dostał się wczorajszej 
złodziej do. mieszkania Jana Czajk0 
go przy ul. Gundulicza 1. 5, 
garderobę wartości 400 zł. — * [̂i 
okno otwarte zaprosiło do wn^ n \ \ e , ‘ 
kania Józefa Engelberga {ul * \  \
1. 45) jakiegoś złodzieja, który  
spustoszenie w jego garderobie. 
samą była treść doniesienia K° ^  
Dąbrowskiego (ul. św. Marcina 

(a). Włamanie do 
bowcowych. Do tych  ------  } ̂  „
żonych przy ul. Kordeckiego, 
wczorajszej nocy jakiś złodziej 1 
m aszynę do pisania systemu 
w ood" —  wartości 500 zł.

(a ). Zagadkowe zajście AŁ
Łyczakowie. Posterunkowy, Pê %  
bę na górnym Łyczakowie, natKU^^fjy^ 
kobietę, leżącą w stanie nieprzy^^i, 
Gdy ją przywrócono-do 
świadczyła, iż w lesie Krzywczy 
padło na nią trzech nieznanych $  
ków, którzy ją pobili, a następ 
wolili, poczem porzucili ją   ̂
kolejowego. Ofiarę dzikiego naJ>nego. 
wieziono do szpitala powsz‘ecnn 
chodzenia policyjne w toku.

Z m a r l i  w e  L w f l ^ e ( $
Rozalja z Widackich Modelsk* fdKj 

wdowa po uczestniku Powstań 
1863, pogrzeb 6 b. m. z ul. K 
skiego 1. 94 na cm. Łyczaków? \  .

Inż. Józef Hornung, em. wiz? g j, 
zawód., major rez., 1. 59, p°fTrz Łyc
z krypty Bernardyńskiej na cn ‘ .yf
kowski.

Z Bartłomowiczów Paulm*
wdowa, pogrzeb z ul. Kocha ^
1. 94 na cm. Janowski. i,anraHlia«

Włodzimierz Kozłowski, \  sta11'
6 p. lot., 1. 21, pogrzeb 5 bm. ^
wowie.

Stanisława z Ufbańskien po£r 
wdowa po werkm. P. K. ’ eh1,
5 b. m. z krypty Ormiańskiej n 
nowski 3d., 1

Rudolf Uliczko, em. ofic- ^  cjfl. ; 
pogrzeb 5 b. m. z anatomji 
nowski.



flinister Kościałkowski we Lwowie
We /*■.

5tr. 9

??iliisterCQ^arte^ przybył do Lwowa P. 
A/ndran«k- Wewnętrznych Marian 
H t r a  ^ . ^ o w s k i .  Przyjazd P. 
n a s ta je  ° SClałkowskiego do Lwowa 
ih*e* Szefa zw,*3zku z zapoznaniem się 
\J-Cb 2 Dnt lesor*u spraw węwnętrz- 
N z tw p rzebami i problemami woje- 

P . 0Wskieg0.
^ ^ l i s t r o w i  towarzyszą w podró-

^ S w n u

ży; Dyrektor Departamentu polityczne­
go w Ministerstwie Spraw Wewnętrz­
nych p. Kawecki i naczelnik Wydziału 
narodowościowego p. Suchenek. Na te­
renie województwa, lwowskiego P. Mi­
nistrowi towarzyszył w podróży lustra­
cyjnej P. Wojewoda lwowski Beiina 
Prażmowski.

P. Minister Kościałkowski złożył we

i S t e  S T R ° N  . .   ________ __

^oi ^Uniku .a* w°iewody krakowskie 
Przvinle’- że wojewoda i wicewoje-

W WOJEWóDZ-80

Ł . P r z y i ^ r , ’. ze. wojewoda i wicewoje- 
Od !> śror? •,!e . 'nłeresantów w ponie- 

11 ^ątk i  z wyjątkiem świąt
naczelnicy wydziałów

ń W trony codziennie od 11— 13-ej 
nuef GerCp?^A ŚMIERĆ PHAMFfin.

• Kalw
2*iar[2Cwiezi'ony szpitala nieba-

p̂ muf ą,U3̂ i 'Piątki
Jó ^Ł" ~  "MIERĆ PIJANEGO.
p0n;*‘CTrzeźu ’ uo> murarz, będąc w sta- 
ai0por,2ęk m J ™ , chciał przebiegnąć w 

Pr* waryjską i wpadł pod sa-
Zniar ^  c^nJłolo n,‘oV>Q_

* l ^ w l FABRYCE WATY- LeibUZcfa ^sierfn- wczoraj rano, zagra- 
nOw’ traż n lni za^udowaniom w ul. Jó- 
Piec>^^rótcp02:a-rri.a w sde dwóch pluto- 
®d ? k c  rń? ° 6 'cń zlokalizowała, zabez- 

Potr . 
fc* u- 

L^ir
krat aj rZ* FRANCUSCY zwiedzali 

p ^ 5kiem rs*wa rolne w wojew. 
h 'e \vv ••°raz. zakłady w Mościcach. 

&Q\i^ REi eCẐ * s*°* senator Faure. 
Krâ I  , 0% TRU ZABYTKOWYCH BU- 
s*ki .va krvi■ wciągnięte na terenie m. 
0q* J\v  5 Cl"°ły św. Idziego, św. Agnie 
Bęr' ^erna ,encdykta, kościół i klasztor 
c>s>Lardynv»L̂ p° w’ kościół i klasztor SS.. 
Me nó^ ’ kościół i klasztor 0 0 .  Fran

p°źa Jednocześnie pobliskie budynki 

ICy

V* erń a rJne.dykta, kościół 
:iŝ ktrciyn\ik y!lów’ kościół i k

o 0®ciół i klasztoi _ _ 
twa i Laz domy Arcybractwa Miło- 

^ E D ^ ^ y ż e m .
Marł- VD o w Ą WIKARÓWKI ko­

c k ie g o  w Krakowie, Komitet

budowy opracowuje plan pomocy finan­
sowej społeczeństwa na rzecz budowy. 
W okresie wakacyjnym zostaną rozesła­
ne odezwy do najszerszych sfer ludności; 
Komitet liczy, że odezwy te nie prze­
brzmią bez echa i będzie można przystą 
pić do budowy w ciągu września.

W ZWIĄZKU Z KATASTROFĄ SAMO 
CHODOWĄ na ul. Królowej Jadwigi w 
czasie której 6 ośób zostało rannych.. 
Szofer taksówki Kędra przeciw któremu 
policja wygotowała doniesienie karne do 
sądu* twieidzi, że winę wypadku ponosi 
kierowca autobusu tramwajowego, który 
jechał nieprawidłową stroną. Kędra za­
powiedział wniesienie skargi na szofera 
autobusu. i

REPERTUAR TEATRU SŁOWACKIEGO.
Piątek: „Człowiek z pod mostu". 
Sobota: „Obrona Keysowej" (pre­

miera).
REPERTUAR KINOTEATRÓW.*

ŚWIT: „Nędznicy".
WANDA: „Więzień na urlopie". 
APOLLO: „Sobowtór królćwski". 
SZTUKA: „światło w ciemności". 
UCIECHA: Jej wysokość praczka. 
SŁONKO: „Przybłęda" (film polski). 
ADRIA: „Miłość Fraulein Dokior". — 

„źle kochana". ’ I
PROMIEŃ: „Dla ciebie śpiewam". 
BAGATELA: „Jestem zbiegiem". Na sce­

nie rewja: „Nowi goście Bagateli".

WYCHOWANIE FIZYCZNE

'ipca b.
i^ch tlardr  ̂ *ermin 

0 n a i ^ y c h

w r.
r., o godz. 15, upły- 
zgłoszeń do XXIII. 

t W " * ™  Zawodów Balono- 
^  ML0dbertaOc*ę im. Gordon - Bennetfa, 

si? dnia 15. września b. r. 
s^Pu? a zgłn ° a. lotnisku Mokotowsfoiem.
| .1. p SZe,!* Prze£lstawia się jak na.

k Hyń-?a!on ~  „Kościuszko", pi-' 
®Ur>i A alon * 1 Ppr. Pomaski.

w „Po onia II.", piloci: kpt.

piloci:

o puhar Gordon - Bennef'a
1935

3.y^ski

JaPt. | ak>n Por> Kowalski.
4 i nuS2 s^~ „Warszawa II.", 

P!> O c i . ^ i c . ę ° r- Wawszczak. 
kahin Płk. \?,rja> balon — „«urich III", 
V, 5 k  ' Gerber i dr.

> > > ■  balon _
Sln phbalon ^

7 ; - Van c.»Bruxclles", piloci: Qucr- 
*<*#2 Sch'iin m.

nazwa balonu nie podana

E. Tilgen- 

,Belgica“, piloci:

— pilot: Gdtze Karl jr
8. nazwa balonu nie podana — pilot: 

Stuber Eugen.
9. nazwa balonu nie podana — pilot: 

Bertram Otto, albo Prehm Wilhelm.
10. Francja — nazwa balonu nie po­

dana, pilot: Boitard Albert. ,

Aeroklub Belgijski zaznacza możli­
wość zgłoszenia trzeciego balonu, który 
pilotowałby p. L. Coeckelberg.

Aeroklub Holenderski zgłosił również 
swój udział w tegorocznych zawodach, 
ale pod warunkiem, że Polska wypoży­
czy mu balon..

Do cza^t upływu drugiego terminu 
nadejdą niewątpliwie zgłoszenia Stanów 
Zjednoczonych, Czechosłowacji i innych 
państw.

Drugi termin zgłoszeń upływa dnia 
piętnastego sierpnia r. b.

- Daionu me poaana ,__

,5 ’Większy kolarski wyścig świata
1 r o 7 r . ^  ,  .  ~  .  r  .  .  .  . . .  . .!0d ,,y kolar3 . CC2?ł się w Paryżu naj 

?n azWą J  wyścig św ata, słynny 
%  ,^ar>iz0u, Ur France". Wyścig 
°k r 'k sDorany po raz 29-ty przez 

MviJ0c*nje°rt°wi ^ .„L‘Auto“ gromadzi 
Sr'Warl ^ rasa ^Wybitniejszych kolarzy 
..'He z p teg<> olbrzymiego wyścigu 

wr a rvża nr-*.** i ;iin Chanfi-"h. ,Ct̂  Bc)foy"a pr« z 
•r^^iśi^ 5 S ł ł a  i rt' Evian do AIp Francr;-'' r,. 4u przez Rivicrę do gór Pi-

eJ trudn*1̂  .nastręczają kolarzom 
łr̂ KM!.a ' sitt _ s,'i i fam też przeważnie

^  l k'ch wVycf5Sca' wyścigu. Z gor 
aU. BnrHScl^ wraca do Paryża 

rc,eaux i Nantes. Zakończe-

l h
" “ • n ;  e  ■* y  c  i

nt ni b e z r o b o tn iŁtr- zâd® Pk°w»-
f  K htorZf. K en.ta c o d z i e n n i e  

w, u| ^ .^ H era  Lwowskiego

i .* ? .  ™ ^ r P ™0r dzv

nic wyścigu nastąpi 28 lipca.
Trasa tego gigantycznego biegu, dłu­

gości 4325 kim podzielona została na 21 
etapów, 'tó*e mają być przebyte w ciągu 
21 dn Tylko 4 dni odpoczynkowe są 
przewidziane w programie. Żaden wy­
ścig na rwiecie nie wymaga tak wielkie­
go wysiłku, jak wyścig dookoła Francji.

W roku bieżącym do wyścigu zgłosi, 
ło się 90 kolarzy, z tego 50 walczy o in­
dywidualne zwycięstwo, a 40 również o 
zespołowy sukces. Ogółem w wyścigu 
walczy 5 reprezentacyj państwowych 
(Francja, Niemcy, Belgja, Włochy i Hi- 
szpanja) po 8 kolarzy każda.

Przez ostatnie pięć lat zwycięstwa 
przypadały wyłącznie Francuzom. Wy­
grali kolejno: Leducq, Magne. Leductp 
Speicher i znowu Magne.

Tenis
Sukces Dubieńsltiej w Wiedniu. W te-‘

gorocznym międzynarodowym akademic­
kim "turnieju tennisowym znana polska 
tennisistka p. Wanda Lubieńska zajęła 
drugie mieisće w ogólne; klasyfikacji, bi-

Lwowie szereg Wizyti Ks. Arcybisku­
powi Twardowskiemu, ks. Metropolici 
Szeptyckiemu i ks. Arcybiskupowi Teo- 
dorowiczowi, dalej szefom władz woj 
skowych i cywilnych, także wybitniej­
szym przedstawicielom społeczeństwa

W godzinach wieczornych P. Mini­
ster zwiedził miasto i był na kolacji w 
jednej z restauracyj.

Dziś rano P. Minister Kościałkow­
ski w towarzystwie dyrektora Kawec­
kiego, naczelnika Suchenka i Wojewo­
dy Beliny Prażmowskiego wyjechał na 
teren województwa lwowskiego, celem 
odbycia lustracji niektórych starostw..

TABLICE

WYKONUJE 
SZYBKO 

. i TANIO

LiTYftOVil&Z
Z A K Ł A D Y  KAMIENIARSKIE 

lwów, PIEKARSKA 95
tel, 225-03. 1380

jąc w półfinale p Appel i ulegając w fi­
nale p. Kriegs - Aus w stosunku 1:6, 
6 :3, 6 :2.

Turniej tenisowy w Wimbledonie
zbliża się ku końcowi. W grze podwój­
nej: Allison, Van Ryn — Bertram, Mus- 
growe; Hughes, Tuckey — Andrews, Ro- 
gers, Maier, Wood pokonali Hopmana, 
Prenna i spotkają się z parą Budge, Mą­
ko, Crawford, Quist po wyeliminowaniu 
pary Kirby, Farąuharson walczą z Ber­
nardem, Boussus W doublu pań dwie 
pary są w półfinale: Mathieu, Sperling i 
Howard, Meulemeester. U dołu tablicy za­
kwalifikowały się do półfinału Jędrzejów 
ska, Nod — Stammers, James i Haylock 
King — Andrews, Henrotin. W mixcie 
cztery pary doszły do ćwierćfinałów: 
Cramm, Sperling — Farąuaharson, Hard- 
wick 6:2, 7:5, Nishimura, Noel — Ber­
nard, Alvarez 6:4, 6:3.

Finał puharu Davisa strefy europej­
skiej między Niemcami a Czechosłowacją 
ocibędzie się w dniach 12, 13 i 14 b. m. 
w Pradze.

Międzynarodowe mistrzostwa teniso­
we Polski. W Warszawie na kortach re­
prezentacyjnych Legji rozegrane zostaną 
w drugiej połowie sierpnia międzynaro­
dowe mistrzostwa tennisowe Polski. Pol­
ski Związek Lawntennisowy zaprosił na 
te zawody m. in. z Niemiec Cramma, Hen 
kła i Horn (ta ostatnia jest międzynaro­
dową mistrzynią Polski), z Włoch Pal- 
mieri‘ego i Valerio, z Anglji Hughesa, 
Tuckeya i Noel, z Austrji Metaxian i 
Kraus, z Estonji Pukka, Lasne‘a i
Noemmik.

Piłka nożna
Mecz ligowy Śląsk—Polonia został 

wyznaczony na 28 b. m. w Świętochło­
wicach.

Drużyna Warty (Poznań) została za­
proszona do Brukseli na Wielkanoc roku 
przyszłego.

Pogoń lwowska ma jechać we wrze- 
śrru do Rumunji.

Kluby Wartą i ŁKS. zamierzają pro­
wadzić pertraktacje w sprawie sprowa­
dzenia drużyny argentyńskiej Rosarino 
na początek września do Polski.

Lekka atletyka
Trójmecz Polska — Węgry—Austrja

odbędzie się 21. b. m. w Budapeszcie. 
Skład drużyny ustalony zostanie po mi- 

| strzostwach w Białymstoku.
Kusociński będzie startował po raz 

pierwszy po przerwie we wrześniu na 
międzynarodowych zawodach wWarsza- 
wianki. '

Na zawodach lekkoatletycznych aka­
demików niemieckich Stoeck ustanowił 
nowy rekord światowy w 5-boju, osiąga­
jąc 3536 pkt. Warto podkreślić, że zwy- 
eięsca osiągnął w rzucie oszczepem 65,05, 
a w rzucie kulą 15,14 mtr. Na tych sa- 

* mych zawodach Weinkoetz skoczył

i wzwyż 195, Long skoczył wdał 764, Hart 
mann w skoku o tyczce osiągnął 
380, wreszcie Wagner ną 110 mtr. 
przez płotki miał czas 14,9 sek.

W zawodach lekkoatletycznych, kfórt 
się odbyły w Jokivisto Lauri Lebtineń u- 
zyskał na 3 tys. mtr. czas 9,02. W  sko­
ku o tyczce Lindroth osiągnął 385. W  
Lapua Matti Jaervinen rzucił oszczepem 
73,30 mtr.

HłftMH illl. J | SOŁ&WU
Romanom 3m ieszka obecnie  

t8065 przy ni.
i ordynuje od 12— 1 i od 3—5.

Nowy kurt sfcybowkuwj
Wobec licznych zapytań Okręg W c* 

jewódzki L.O^P.P. we Lwowie wyjaśnią 
że nowy kurs nauki latania na szybow­
cach rozpoczyna się dnia 10. lipca br. 
Kandydaci na pilotów szybowcowych 
powinni się zgłosić tegoż dnia w kiero­
wnictwie Szkoły Szybowcowej w Czer­
wonym Kamieniu. Kurs będzie irwać do 
końca lipca, loty odbywać się będą co­
dziennie tak, że uczniowie muszą mić* 
szkać na miejscu.. Utrzymanie w Czer­
wonym Kamieniu jest bardzo tanie, 
dziennie kosztuje do 2 złotych.

Absolwenci tego kursu otrzymają 
dyplomy pilotów szybowcowych kat. 
B. na podstawie których będą mogli hyc 
przyjęci do wyższych szkół szybowe 
wych, gdzie będą mogli zdobyć najwyż­
szą kategorję pilota szybowcowego t 

C “
Zgłosznia ha kurs przyjmuje o ra r  

bliższych informacyj udziela Okręg Wn 
jewódzki L. O. P. P. we Lwowie, ul. 

odlewskiego nr. 1. tel. 285-00.

Ewangelizacja poławiaczy pereł
Grupa japońskich urzędników towa­

rzystwa zajmującego się połowem pe­
reł w  cieśninie Torresa, oddzielającej 
Australję od Papuazji, założyć klub 
młodych ludzi na wyspie Thursday 
(Czwartek). Każdego wieczora w cza­
sie wakacyj członkowie klubu uczą się 
języka angielskiego pod przewodnic­
twem katolickiego misjonarza. Kilka z 
nich, acz nie są katolikami, dobrowol 
nie i ochotnie bierze udział w  nabożeń ­
stwach katolickich, inni wyrazili chęć 
przejścia na. łono Kościoła katolickiego 
niektórzy zaś już otrzymali chiżest.

Misjonarze Serca Jezusowego pro 
wincji australijskiej mają misje wśrpd 
Kanaków i pierwotnych mieszkańców 
wysp cieśniny Torresa* a prócz tego 
zajmują się Japończykami —  jest ich 
około 300, —  którzy trudnią się poło­
wem pereł. Poławiacze pereł spędzają 
większą część roku na morzu, ale w po­
rze musonów statki wracają do pórti 
dla niezbędnych reparacyj W tidy  ro' 
botnicy zażywają zasłużonych wakacyj

Czy analfabeta mnie być sędzią
w  R o s j i ?

Prasa sowiecka omawia ciekawą 
kwestję, rnianowicu;,. czy wolno miano­
wać anajtabetów członkami trybunałów, 
czyli sądów ludowych.

Na to pytanie odpowiedział przeczą­
co Bułat, prezes sądu moskiewskiego, 
dowodząc, że wszak sędzia musi czytać 
akta, oraz podpisywać wyroki. Nato­
miast prezes sądu w  Samarze, Romow, 
twierdzi wręcz przeciwnie, źe nie mo­
żna odmawiać większej części ludności 
prawa sądzenia z racji tak „błahej* o- 
koliczności, źe ktoś nie umie czytać i 
pisać... Jak donosi prasa Sowiecka, sę­
dziowie, jako niepiśmienni, w niektó­
rych sądach podpisują się krzyżykami.

Często zdarza się, że w wypadku 
nieobecności członka sądu, przewodni­
czący zaprasza do objęcia tej czynno­
ści kogokolwiek. W  wielu wypadkńch 
czynności członka sądu pełniły kobiety, 
które myły podłogę lub zamiatały saię 
sądową. I tacy ludzie mają władzę wy­
dawania bezapelacyjnych wyroków 
śmierci!

P  opierał L .0 .P .P
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Rymanów w pełni sezonu
'W^ytnaiTowie zjazd jest bardzo licz- 

fij, s e j w i i 'o i i ^ a '• punkt kulminacyjny, 
przybyli ostatnio między innemi:

z Warszawy: } p. Sieradzką Helena z 
synem Zarzycka Hdłena z dziećmi, mjr. 
Dr Cisąk z rodziną, Biernacka Ludwika, 
radca .Min. Wiewigęskj ignacy;

z. Pcz^ania: pp. Szymańska Jadwiga, 
Bpkowska. Stanisława z dziećmi, Torze- 
Ika Ireną, Varjselia Mar ja.;

ze I «pyva: tir, Skarbkowie Stanisła­
wowie z dziećr.n, Krzecżunow cz Marja, 
Kalinowski Adam z. rodziną, insp. - Fał- 
dzjński Mjeczysław z rodziną, Drowa 
Chorążakowa z synem;

z Rzeszowa: prokuratorowa Dobrzyń­
ska Helem? z dziećmi; z Łucka: ks. Ga- 
lęzo^ski Karot; z Gorlic: dyrektotowa 
Rybicka, z córka, z Lubaczowa; starości­
na 'Wipt^iąkiC: Z; Chyrowa; ks. Prefekt 
Pykosz i wiele innych.

Prosty ni sztychem

n i

•> Żydowsku „Chwila“ obraziła się i to 
wcale mocno na „Kurjer Lwowski", po- 
śm ęćm ą t mu sążnisty, aż trzyszpalto- 
wym lytąłęn« zaopatrzony artykuł.

Z  powodu? .
2  powodu, ze „Kurjer" zamieścił 

artykuł p. M. K., krytykujący —  zupeł­
nie słusznie zresztą  —  władze Związku  
Harcerstwa Polskiego za  to, iż w yp o ­
wiadają się za  wpuszczaniem żyaów  do 
tej czysto polskiej organizacji.

Artykuł „Chwili" jest nadziany 
wzniosłym i sztucznym patosem, peł­
nym oklepanych komunałów, przyczem  
autor -  żyd  ośmiela się operować chrzi- 
ścijanskiem. hai łem miłości bliźniego, 
Zffre rzękomo jest „Kurjerowi" obce.

Zrobiłem interwiew ze swoim mło­
dziutkim przyjacielem, ośmioletnim 
Z b y tk iem , d  ileżącym do jednej z  dru- 
źyri^harctrskich

— Czuwaj, dmhu, —  zaczepiłem ma­
łego pajaca przed bramą.

9  — Czuwa], — odparł, mi poważnie
— 'Druhu kochany, —  zacząłem, 

wzy: druh wie o tern, że  do harcerstwa 
polskiego bedą. wkrótce przyjmowani 
także, i żydzi?
\ —  B, pan. redaktor tak mówi na he­

cę; tą jak ży d  może być harcerzem? Oni 
są wszyscy szachraję, oszukują i boją 
się służyć w wojsku! Coby to byli za  
harcerze?

—  4 jednak tak będzie. 1 Moniek, 
któręgo . ojciec ma tam na rogu szynk, 
zapisze się do twojej drużyny...

Zbyszkowi oczy zaświeciły się w po 
dejrzany sposób: ( Wiedziałem dobrze 
^ pew n ej batalji, po której mama Moń­
ka nrzfsżła ze skargą do ojca Zbysz-

mf Panie, redaktorze, — zaperzył stę 
malec, r -  i j e  i Mietek i Józek i Janek 
i Tadek i nawet drużynowy...

Urwał,
—  N o i co wybyście, czuwajki zro 

i f f t f  "  ' :
—  Pan redaktor wie, co to jest, jak 

się mówi> że ktoś popamięta ruski mie­
siąc?

—  Wiem.
—  No, te lak  b idzie  z  Mońkiem 

kt żdym wnym żydem, co się będzie 
pchał’ do d ru żyn y ..

N ow i błyski w oczach świadczyły, 
ze malec nie mówi na wiatr...

I c zyż możne „Kurjer" posądzać o 
brak miłości bliźniego, gdy ostrzega ż y ­
dów, jb y  się między polskich harcerzy 
nić' próbowali zaplątać?

f  jeszcze jedno: niech się „Chwila“ 
zdecyduje, czy „Kurjer** jest —  jak na 
początku jej wspomnianego artykułu 
— „pół - antysemicki", czy jak na koń­
cu, „ a n t  y s e r n i c k  i", N :ęładnie jest 
bowiem tak wielkim artykule pisać 
'ui taki a rąz siak. A gdy się „Chwila" 
z&ecyduje na to, że  „Kurjer" jednak 
fest antysemicki, to niech dalej propa­
guje piękną ideę emigracji do TeVAwiw. 
A kiedy ostatni żyd  wyjedzie z  Polski 
po Palestyny, zaśpiewamy: „f od tej 
Ch w i l i  będziemy żvli“...

W ostatni piątek przeszła przez Ry­
manów i okolicę silna burza, która na 
szczęście nie wyrządziła w samem zdro- 
owisku większych szkód.

Rymanów ma bardzc dobrą glebę 
przepuszczalną, tak, ż*> błota prawie nie 
ma. 3anujące upały nie dokuczają ku­
racjuszom, gdyż zawsze można się schro­
nić w przylegające do zdrojowiska roz­
ległe lasy, które na upale roztaczają bal­
samiczną woń igliwia.

Zaprowiantowanie w zdrojowisku jest 
bardzo łatwe, liczni włościanie dostarcza­
ją nabiału, jarzyn i wszelkich jagód le­
śnych bardzo tanio. Również inne arty­

kuły spożywcze są znacznie 1 tańsz niż 
w mieście, a mięso i pieczywo pochodzą 
z przedsiębiorstw zakładowych i dają 
gwarancję pierwszorzędnej jakości..

Wille zakładowe urządzone z kom­
fortem, posiadają wspólne i osobne 
kuchnie, gdzie można prowadzić gospo­
darstwo we własnym zarządzie. 3 pen­
sjonaty zakładowe i dwie restauracje za­
pewniają tanie i zdrowe utrzymanie. Ce­
ny w pensjonatach wraz z utrzymaniem 
wynoszą 4—6 zł. dziennie od osoby.

Przyjeżdżający może zawczasu zamó­
wić listownie z Zarządzie Zdrojowym 
dorożkę konną lub samochodową ze sta­
cji Rymanów.

Informacje 1 prospekty wysyła się na 
żądanie odwrotnie. i

w egji lub też zwiedzić ciF 
Południa. ,

. Podróż morska dostarcz,.?£&*■ 
codziennych wrażeń ,orzeiwl^£ 
mysł i ciało, zaś miła >sWC!5£ t̂i2;1 < 
sfera poIsKości nie pozwala ^
krości osamotnienia wśród 
uczucia tak zwykłego przy _ ^1$
zagranicę. Nadmienić trzeba, 
statki zapewniają pasażerom.

Naitrudmelsze zadanie letnich miesięcy
Przez sześć długich zimowych mie­

sięcy wygląda się z utęsknieniem lata, I 
urlopów, a kiedy wreszcie lato nad­
chodzi, zjawia się nieodmiennie ta sama 
troska: jak spędzić najwygodniej, naj- 
zdrowiej, najmilej i naturalnie... najta­
niej —• letni urlop. Marzeniem każdego 
est wyrwać się jaknajdalej z dusznych 

murów miejskich i kieratu codziennych 
obowiązków —  na swobodę. Trzeba je­
dnak liczyć się z możliwościami finan-

soweml i marzenia uzgodnić z budże­
tem tak, aby otrzymać najwięcej korzy­
ści dla ciała i umysłu.

Taniość i pożytek łączą w  sobie mor­
skie wycieczki, urządzane na polskich 
statkach. Dzięki tym wycieczkom, orga­
nizowanym z niesłabnącem powodze­
niem od szeregu lat, każdy może, przy

sprawnosc, bezpieczeństwo - ^ iV ,. 
słyną szeroko, zwłaszcza 
znakomitej kuchni i ugrzeczntfj-^ fli 
dze. Podróżując na p o lsk im A ^ ‘ :I<̂

wzbogaca polską flotę handl° 
żytkiem dla kraju. w y ^ a

Wszelkich informacyj ? ‘
kach udzielają na żądan,c^ e g, 
—  Ameryka. Lin je Żśglug k:ggo» 
Warszawa, Plac MałachoW 
oraz Biura Podróży.

i,

Wystawa Huculska na 
Wschodnich

Na tegorocznych Targach ^ oliaty jL 
u J  j |  pojawią się w dużej ilości e* rsalfl$JLie

bardzo niewielkich'kosztach i bez żad- I culskie. Wystawione będą s^ e s 2̂ p  
nych zbędnych formalności, wyjechać I mioty, w których znajdą P p^ysł# ..h, 

~ ~ - - - - - - -  -- wyroby z drzewa i wełny Prz ,.ido Danj% Szwecj!, Anglji, Belgji, Nor-

DZIAŁ ROZRYWKOWY
culskiego. Zorganizowanie 
ęułskiej prowadzone jest przez > 
stwo Przyjaciół Huculszczyzn?;

Lustracja pow. woj. Tarnop0

Logogryf
(ułożyła Z. N .)

% X

X X

X X

X V

y y

X X

X X

X X

Ag. Wschód donosi: m u  , . #
  Wojewoda tarnoool5^  ^

towskl-Gintowt, w yj^hał w P . 
spekcyjną na tereny P°wia,°cZV ^ / -  
polskiego, Zborowskiego, z}° f ¥  
go, kamioneckiego, radzieckicg 
dzkiego. 0

W  tej podróży służbowe! 
wodzie towarzyszą; delęgateVscgC 
jum Okręgu Szkolnego Iwo* 
czelnik f .  Koestlich, insp 4ctoi[ yjyĄ* 
bowej Jasiński, naczelnik 
społeczno-politycznego 
komendant Wojewódzki 
spektor Płotnicki, inspektor _ uj u 

. Chmarzyński i sekreta1.
Hacker. W

Na terenie poszczególny^
L W ojewodzie towarzyszyć

rojtowie powiatu, naczelnicy  
skarbowych i inspektorzy sZ . _ «y)'

Głównym celem objazdu j
nego jest zwiedzenie powja ty
nów samorządu te ry to rja ln e g ,
nanie się z życiem i d z i a ł y  
nizacyj społecznych i

popularne raz bezpośrednie zetknięcie 
„zarobek'*, ścią w celu ustalenia.aktur^n^ ^  

wych o niżej podanych znaczeniach. Lif ł 4) jedna z planet, 5) fortyfikacje ziem- | w si i miasteczek. W  czaSiecił 
tery w obu rzędach środkowych, czyta\ ' ńe, 6) trunek, 7) dowód wpłaty, 8) li- I Wojewody w  poszczególny^  
ne kolejno pionowo, dadzą rozwiązanie, | czebnik (żeński). I ss zebrania

W  poszczególńe kratki, proszę wpl- . Znaczenie wyrazów: 1) 
sać poziomo ośm wyrazów i  -litero- Iw  sjsk:e ziele, 2) drobina, 3) .
wych o niżej podanych znaczeniach. LI-? I 4) jedna z planet, 5) fortyfikacje ziem- | wsi^ i miasteczek. W  czasie

Wojewody w  poszczególny1̂  
przewidziane są zebrania 
i zbiórki sołtysów oraz V 
będą delegacje miejscowy 
cyj społecznych.

Hitler wobec

K o n l k 6 w k a
(ułożyła Z. N.)

a %
V * 4
<

9. r9

&
A 4

>

KIKl

Ruchem konika szachowego proszę 
odczytać złote zdanie.

Szarada
(u łożył „John Bull“ )

Pójdźi„y do lasu, do świeżej strugi; 
tam miga zgrabnej cień czwartej-dru-

giej,
w dali znów trzy-raz  ptaszyna miła,
Co się wśród gąszczów leśnych ukryła. 
Tam pierwszej -  drugiej słychać woła­

nie,
co, dżdżu spragniona, lata po łanie. 
Trzy  zachodowi chyli się słońce, 
ale powietrze parne, gorące, 
i ziemia zda się, wkrąg żarem pała. 
bo nad nią władzę objęła . cała.

Przestawianie? „letnia *
(ułożył ,,Perkun“)

LATO^F.pusty wymagania, żądania 
LATO +  kusi lekarz -  specjalista 
LATO +  tegc = -sp r z ę t  domowy 
LATO +  gors =  wróżący z gwiazd 
LATO r- f  gaik =  spisy, wykazy 
L A T O P e j  =  rodzaj gjy  
LATO'+ pa +' dvm =  poilityk.

•a•* *3j
Rozwiązania z nr. 170

osob.
Rozwiązania , nadesłało ogółem 29 [ ropruskie: „Jak nas

wi socjaliści wtargnęli

Ryw alizacj a k a n d e r ^ ^ ^ ; ^ .  
R eichsw ehry znalazła odd . ^ p j ,
cjonalistycznych lożach . -,gwc
rekrutujących się licz-m® js
wojskowych. Masońskie V «
czasopism o „T he S ąuare  , 
ses“ {W ęgieln ica i C y r ^  
policja niem iecka 
tarnych“ zaczyna

wiel

Nagrodę uzyskała p. Zosia Bień- I masońskiej „Pod Trze
kowska we Lwowie ,którą prosimy o  I w  centrum Berlina i u \m
zgłoszenie się w  naszym kantorze (Zi- I mistrza wraz z jego  ̂zo ' z^adan,-
morowicza 10). |  kowie loży zebrali się tow a^ c ̂p tf

Iżliwości zwolnienia are» n0]jcję» 
Termin iiddsyłanla rozwiązań, sro-  l tali zaniepokojeni PrzeZlirZad2ei ^ ^

a CO'a t • ł I masowo aresztowani za
. N agr.da do rozlosowania: interesu- zakazanego W
jąca P°wieść* loży policja obstawiła 'V *

ŁAMIGŁÓWKA ZGŁOSKOWA: po- Cach loży znaleziono 2 0 . ^  
ziomó: dziupla, masło, wałach, manko, rzadkich gatunków win • 
niecka, felczer, pakty, tango, rewja, ^
drobiazg; pionowo: plama, sława, łach 
man, koniec, kafel, czerpak, tytan, gore, 
wiadro.

SZARADA: Katarakta.
ARYTMOGRAF: Święto Morza.

PRZESTAWIANKA: Cicha woda
brzegi rwie.

W związku z wy 
f irm a  .DOM ^ŁóCZK J
TANI MIESIĄC *
O lbrzym i wybór, rado*0
za kolory j.ta li

V
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ROWERY
b a l o n o w e
i nn e  p o  c e n a c h  

n y c h  p o l e c a  F i r m a
_ h u / T c R E R
h y k s t u s k a  1 9  tel. 1 0 7 -8 3

980

Świetlnych 
U<j katowania Afiszów

NaJv U*# ^ n< łe9 °  7f t e *« 2 ®*9 8
'y Jest reklama świttl-

n " ?hudłw yctl> specjalnie do rekh- 
a !v błoka<* świetlnych
n^LsfWi ankach tramwajowych i 

i ' |k 1  oświetlone do 
°b. oglądane są przez tysiące

h  ał n! ul. 
n* ** tabl; *°WaT1*a a^Siedw wyposa- 
a deryf ?e tak w  centrum miasta jak 
^  daje rękojmię należytej

Unio. - ?V!,mv.

UBRANA 1 R A W
TRENCHCOATY, MUNDJJRY W O J S K O W E  

i MUNDURKI STUDENCKIE

w y k o n  u j e
pa njjtańazyeh eonach według najnowszych 

żcrnali i aa dogodnych warunkach.
Równi ttześnie zawiadamiamy, że pracownię 

naszą przenieśliśmy z ni. Kopernika 17 na nl. 
Zimorowlcza 5 róg Małeckiego.

„Spójnia ‘
Soółdzielnia Krawiecka 

S77 z ograniczoną odpowiedzialnością we Lwowie
U ś m o r o w i c z a  5

MEBLF
jadalnio, sypialnio, 
gabinety, tapczany, 
kluby peloee Wio* 
dońska Wytwórnia 
S to lariko-tspL  i r

ORTNER
Lwów, S yka taaka
*1 Tul <>0.70

PRZYPOMINAMY
PP. Prenumeratorom zamiejscowym, ie  w niedziele>iiwą a. 
urzędy pocztowe w y d a j ą  zgłaszającym s?ę „K U R J E.R“ 
w godzinach od 9— 11 rano.

Z A K Ł A D A  P W I E M Y S t O W B

R. ŻUROWSKIEGO
ul. Kopernika 4 tel. 258-88

Z a p r a s z a m y  do obeirrer - najnowszych
deseni MATERIAŁÓW na UBRANIa, KOST] OMY, 
PŁASZCZE i  t. ». z CZYSTEJ KRAJOWEJ 

WEŁNY OWCZEI <v>

,4E&8p D  A C T F  do  P °d IóiT nadającą 
I  H v  I  Kf piękny połysk poleca
najtaniej »BA RW A “ S p. t o . o. II! !  HOSZOWSKI?lwów, Ano* 

- wieka 3
i  206* U

OGŁOSZENIA W „KURJERZE” SĄ S K U T E C Z N A  1 TANIPI
o , . ________________ __
^ gr 01 ■handlowe do 10 «łów:

Wyrazy po 5 gr. Dla 
* •  Wył ^ U eY do 15 iłów 30 gr. dal- 

L- f  3 groazo. Ogłaszania
słowo

jedno ogtoscenio nia może p n  ik zań 
50 słów. Ogłoszenia reklamowo wśród, 
drobnyeb koaitnją zo.l mm. 1 łam. 30 gr . 
Ogłoszenia drobar przyjmą jo K antor 

od godz. 9—19 bez przerwy,

V * 1"1*
10 zeza my 

*tt>w >̂o. 80 gro-
W i  *•. Wyrazy p0 5 gx.

Po 10 gr.

Koszule 973

męski?
0 1 zł. 3-95 d .  

10*50 poloca 
najtaniej

ZYGMUNT

Ztal.eski
Lwfw, Boisców 4 -

FORTE W AM  
krótkie krzyżowo praw ie nowo. 
wyjątkowo tanio aprzedam od
400 zł. Hanalc Lwów, Piłsud­
skiego 21 piarwaze p iętro . 21928

DBSWIF

i *Y króciutki aprzo- 
^ Z r J t łL°W0 Skloniarskl

21955
26

/ r***ewaki 
otw arto

Lwów, 
od 1

21943

fo rtep ian^
pi m l na świata 
Wych wytwórni 

składzie.

Marecki
Lwów, Bata-.

> aj *L,hi»ty do Ad-

o s t a t n i a
n o w o ś  c i 
najwyż- 

azej
. jakości

<i0.e. <1 katolicki Magazvo
J A N A  S C H R A M A

Lwów, Rutow śkieao 7 (dawniej 
„Jet-E*-. 687

jiĄNpEL 
towarów mieszanych baz kon- 
karencji, letnisko, blisko Lwowa 
z powodu choroby jest do wy. 
d i e r ż a i a a i a  lab sprzedania. 
O ferty  Karier Lwów, Zimeroirl<wieża 10 .Solidny in teres’

21389

fy tw ó r n ia  for­
tep ianów , p;a- 
nin, fish arm onii 

SZKIELbKI 
. Lwów, O sso liń ­

skich 10. te l. 
'87-28. Sprzedaż 
kupno, in stru ­
m entów nowych, 

używ anych — naprawa, na.iem. 
Ceny bardzo n isk iek . ■ 2697

MOTOCYKL 
350 stan doskonały sprzedam  
W ystawa Maszyti Lwów, Sa- 
•lAv * ? i 1'/

244*70

SJnoi^j
a

t40>

1̂ *róc
ll.ÓonP®'vietr*® ~* I r t . J  xł Maadol-

Ma*. n j^ jce. 21887

OLEANDRY 
dwa dużo sprzedam nadające 
się dó icświirai Lwów, L isto­
pada 111.' 21877

.. .  a< - e 7 7 '  P .p i« „ .

i *. tel. 84-80 
Przybory te* 

109

“uj:4^

au!*> y J S « o «
<JB|ga —--------

wronow 1 indałów 
* ^eżanin °^ecn>e t-

a r
671

1  t a n i e

Katolicka
Wytwórnia Gors#' 
tów^> SJCraJoprz#' 
rnysł" Lwów, B<» 
fmów’ 1 Wykonuj* 
wedle najnowszych 
wzorów gorsety, 
napierśniki, opaakj 
pooperacyjne i ki
gjoniczno solidnis

  1 tan io  —  orai
rzyjmojo naprawą J  ozy szczam*

S POKCJE 
kocimia pałay komfort ałoinoczn*. 
I piętro do WYOajęęia, Lwów, 
Tarnowskiego 40. 21913

PIĘKNY
frontowy pokój z kneknlą wy* 
soki parter, czynsz miesięczny, 
kaucja, zaraz do -w yasjecią 
Lw»w, K sraicka

POSZUKIW ANE 
5 LUB 6-®OKOJOWE Ml ESZKA 
NIE SŁONECZNE PLwNY KOM­
FORT N a I LUB n  PIĘTRZE 
TYLKO w OKOLICY WILLO* 
WEJ we LWOWIE. WARUNKI 
ZGŁASZAĆ U PORTJERA BA i* 
KU GOSPODARSTWA ^ 1 *  
JOWEGO. '21920'

2 POKOJĘ 
przadpokój łazienka zaraz. Dwów
W yspih.skicyo 23. 219211,

Delegacja niemieckich uczestników w ielkiej wojny składa 
Nieznanego Żołnierza_ w Paryżu .

wieniec ■ u grobu

PARCELE 
budowlano w na-zdrowszej dziel- 
oicv' m iasta przy kompletnie 
trządzćnveh wl.cach taż obok 
dworca Ł y c z a k o w s k ie g o  aprze- 
daie Towarzystw Kredytowe 
. Budowlane we Lwowie ulica
Łyczakowska 5 tel. 265-01. 

y 21878

y K ie j z M a n u i
W  tej rubryce zam leszeziim y  

w szelk ie o^łoBzcnift mifiszkdriio* 
we do 10 stów  2 razy BEZ! \T  
NTE. D alsze w yrazy po 5 gr

OD 5 ZŁ.
p rw rraw a j yW. przesiedlenia,

m sgazyn ow eu  e TT'-^:ł cjn ,a , 
Frączek tudzież wielk;r wybór 
wolnych m iast an „i geneja
[T wów; A isd ó m ick t -  24 tel 
232-55. 21946

3 SŁONECZNE
nokoje, przynależ)toacl, komfort 
I p ięL o, balkon - -  ta r s t  do 
wynajęcia. W iadomość : Lwów
Czereśniowa 7| 7194°

DWUPOKOJOWĘ 
osrterow e wl-»Tkanie wyaaimę 

bazd»<etny n« n rząd—wcawi.
Lw»w, Ternowskiey 1 56. 21951

4 POKOJE 
nyża komfort, srem ontow ane, 
norój, a r i a ,  kuchnia naprzeciw
Politechniki Tolafea 293-90.

7195?

7'!:';(ster Beck w Berlinie.
Przed dworcem ustawioną była komr 

pnnja nonorowa, którego dowódcę po­
w ita ł min. Beck uściskiem dłoni. -

2 POKOJE
:u rhnia na parterze oraz jeden 
,'okój kuchnia na poddaszu w 00- 

wym domtr do wynajęcia Lwów 
Pełczyńska ?9 ?19«8

POKÓJ
kachnia, ółk mfort, Staebie- 
wicza osiem (koniec Grochow 
-iłiojj._do wynajęcia- 2195Ć

3-POKOJOWE
micszkaRin nrzynaleznaści d 
wynajęcia już od d iia  1 sierpnia 
w. npvrowybudowanvm domu 
ulica Sobińsk sgo ośm boczna 
Zielonoj. — Pełny kom fort piece 
asżezędnościowe schowki su­
szarnia bielizny położenie ało- 
neezao wśród ogrodów. 2185°

5-POĄOJDWĘ
połookom tortowo do w ynaj. 
Lwów, Bndoatai T, Ó f j ą a i ą ^  
13*30—15*30. Dozorco wakaża

21975
3 POKOJE 

knei ii a pafpoićpmfortowo sło* 
neczne od 15/7 Lwów, Sjł roe 
wa 14 do wynajęcia. O g ąd ie  
1 6 -1 8 . 21924

DO WYNAJĘCL — 
pokojowo m ioazkania 1  kneh' 

niami pełay koirifprt od 1, V* Ł 
Lwów, Tarnowokiogo 53, 21265

CZTEROPOKOJOWE 
mloszkaaio- s ł p a e c r n o k a m i 1 
fortem w nowym demn zarca 
do wynajęcia Lwów, Tasakowi*
cza 12 m. ó. 71903

3-POKOJÓtfft 
eleganckie mioaskaaiir' do .wy­
najęcia Lwów, NnWy Sw lat 18/1- 

1 21935
4 POKOJE,./ 

knehnia komfort de wvaajceiat 
I^wów. Ł -ekifgo 8 m 9

2 POKOJE 
kuchnia, -łLzio_iica, mezanin, 

willa;'ogród Lwów, Jtnnwakc 31 
2i864

. , MIESZKANIE _ 
5-pokojowo koanferi obok oąrk*. 
do wynajęcia Lwów. D ąbrów-'
akiogo 4. 21941

  POKÓJ
kawalerski, stonbbaay esohae 
wejście. Lwów, Mararaka -64 
Dezorga wskaże. . 7194*

3 POKOJE
kuchnia kom fort wysoki parte r 
Lwów, Kochanowskiego 104 do 
wypŁięcia. 21868

ZIEMIAŁKOWSKIEGO 12 
Owa mieszkania czteropokejew e
p e ła o lco m fo r to w e  w n *  n « .

? 1 8 '9
3 POKOJE 

<uchnia łazienka z nyżą i bez 
wów, Kochaaewakiego 48.

____________    . 21898
3 SŁONECZNE

■jolcoje. przynależyteść i komfort 
I u. zaraz do wynajęciu Fili- 
pówka, Stefczyke 19 — Dozorca 
wskaże. ____  21853

3 POKOJE r " 
łazienka z przynaloinoaćiam i 
I p, od 15. 6. do Wynajęeia. 
Lwów, Pełczyńska Z 21846

3 POKOJE 
kuchnia kom fort, .yrySeki.prrta 
do wynajęcie Lwów, Łazarza 6

21874
4 LUB 3 

poko.e ałoncczae . korytarzewo 
Lwów, Dłngoaim 37 m'. 3 21870

8 POKOJE* 
knehaia kom fort IV p, ^o wy 
eaięcis Lwów, Łazarza 8̂  2 1 8 1

4 DUiE
pakoje przedpokój kuchnia ła  
zienka spiżarka zrea|oatowapp. 
zaraz do wyaającin WatóUko vi. 
Lwów, Zyblikiewicza 47 part ar.

. ,2lA7fc
WYNAJMĘ 

3 pokoje kucbaię kom fort Lwó 
Krasińskiego 14. 21948

DWA POKOJE 
knehaia do w ynajęcia. Larów, 
Balonowi  1Q jj p> „  j 2i

3 POKOJE 
kuchnia kom fort do wynai*eia 
Lwów, W ysp iaask lsgo  u. 21912

4 SŁONECZNE
pokoje kochaia. kom fort sw:eż) 
remont Lwów, Supim kiego 8. ; 
  2188?

2 POĘOJE 
PTze kochaia 4 ookaje
przedpokój kuehota Lwiw. 
Cbmialowslciogo 9 gospodarz.

£1840
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K  6.30 Tr.'*ł Warszawy. 820  Program 
fra dz. oież., n.raz Wskazówki praktyczne. 
11.57 Tr. z ,W>®nszawy, .oraz hejnał z wie­
ży MarjacJkiej! \12.03 Tr. zł Warszawy. 
12.05 Nowoici z\płyt. 13.00 ^Tr. z W ar­
szawy. 14.30 Tr. zę Lwowa iWarszawy.

16.45>Utwjfy cfiarakteryatjfczne (pły­
ty). 16.30\,Uczmy pływać“ — transm.
z pływalrti^Pogodna\ auclyicja). .16.50 Tr, 
z WarszawySJ Poznania i 

* 18.30 „Wśród czasopism UJteracko-ar- 
tystycznych" «mówi ^dr. A. Bar. 18.40 
Wiadom, bfei. T».45 Mutzyka z płyt. 19.05 
Program na dzieifttia&t. 1J9.15 Koncert r fi­
lc ’ ‘.mowy. 19.30 Tx.\ z \Warszawy. ..

20.00 F r a g m e n t  powieści J. Kiew- 
narskiej: „Najdziwniejszy ^romansów p£»- 
ni Sand“, czyta p. Lema Mśeyerhołdówna.

20.10 „Z operetek Kr. Lehaira“ — wyk. 
ork. P. R. pod dyr. Z . \ Górzyńskie go i A. 
Wasiel ' (śpietw). 1) .Uwertura do opt. 
„Kraina uśmiechif"-— vwyk.' oilk 2 1  Ro­
mans z opt.\;W esoła iwdówka", b) Ko­
łysanka z opt.^Piękny jest świaf* — od­
śpiewa Aleksandtei Wmsiel, 3) Walc z oj t. 
„Miłość cygańskr'" —Awyk. ork., 4) „Ja 
proszę" z opt. „Mąż trztech żon" — odśp. 
z tow. ork. A. MJd%iel,\5) „Wiedeńskie 
kobietki", marsz, wyk. ô rk. 20.45 Dzien­
nik wieczorny. 20.53 Obrazki z życia da­
wnej i współczesnej Polski. \

21.00 Audycja 'poświęcona Polakom 
w Niemczech. 21.30 J,Na? równinie" — 
Koncert w wyk. ’- Grk.\Syri|f. P. 'R. pod 
dyr. J. Ozimińskiego. 1) Y? Cl. Debussy: 
Chmury, 2) Z. Noskowski: -Step ;— poe­
mat symfoniczny. 22.00 vWiad. sport. 22.10 
Pierwsza „Wesoła Syrene" — aud. pióra 
S. Karpińskiego i (J. Minkiewicza.

22.30 Mała Orkiestra* P. R W  przer­
wie o godz. 23.00VWiadoiri m&teoiol dla 
komunikacji lotri. \

Innych. ltLOO Tr. z Warszawy. 16.15 Mu­
zyk# z  p łyt 18pd „Uczi»v się pływać" — 
transm. <na wesoło. 16.50 „Codzienny od­
cinek prozy": ,Wędrówka Joanny" — 
Ewy Szelburg-jKarembiny. 17.00 „Dla na­
szych letnidk i uzdrowisk" „Z Janem 
Straussem przez świat" — Mała Ork. 
P. R. pod dyr. Z. Górzyńskiego. 18.00 
Poradnik sportowy. 18.10 „Minuta poe­
zji". Wiersz Henryka Zbierzchowskiego. 
18.15 „Cała Polska śpiewa" — Koncert 
Chóru „Echo".

18.30 (Lw) „Przegląd wydawnictw 
perjodycznych". 18.40 (Lw) Silva rerum 
1 życie kulturalne.

18.45 (Lw) Recital fortepianowy Darji 
Harasymowicz. 1. C. Frak: a) Premdjum, 
b) Arja, c) Finał. 19.05 (Lw) Program na 
dzień nast. 19.15 (Lw) Koncert reklamo­
wy. 19.30 „Nasze pieśni". 19.50 Pogadan­
ka aktualna. 20.00 (Lw) „Pochwała pa­
tosu" wygłosi Maciej Freudman. 20.10 
„Z operetek Fr. Lehara". Wykonawcy: 
Orkiestra P. R. 20.45 Dziennik wieczorny. 
20.55 „Obrazki z życia dawnej I współ­
czesnej Polski". 21.00 Audycja poświęco­
na Polajkom w Niemczech. 21.30 „Na ró­
wninie" — Koncert w wyk. Ork. Symfo­
nicznej P. R. 22.00 Wiadomości sporto­
we. 22.10 Pierwsza „Wesoła Syrena" — 
audycja pióra światopełka Karaińsklego 
i Janusza Minkiewicza. 22.30 Mała Ork. 
P. R. pod dvr. Zdzisława Górzyńskiego 
W przerwie Ikomunikaty.

na będzie naszym rodakom przebywają­
cym w Niemczech. Wiadomości o ich ży­
ciu urozmaicone będą reportażem z kolo-
nji dzieci polskich, które z Niemiec przy­
były na wakacje do Polski. Usłyszymy 
także śpiew i recytacje w ich wykonaniu.

„O pamiętniku literackim" — w Ra_ 
djo. Feljcton o „Pamiętniku literackim", 
jedynem i najpoważniejszem polskiem 
czasopiśmie literacko - naukowem, wyda- 
wanem i redagowanem we Lwowie, wy­
głosi w Polskiem Radjo, w sobotę o go­
dzinie 18.30, red. Karol Kuryluk.

„Od kominlarczyka do zegarmistrza" 
— audycja dla dzieci. Szczepko i Tońko 
dobrze są znani nietylko starszym, ale i 
najmłodszym radjosłuchaczom. O Hipku 
też nieraz wszyscy słyszeli. Trójka ta wy 
stąpi dziś w sobotę o godz. 15.30 w Iwo w 
skiej audycji dla dzieci p. t . : „O d  komi- 
niarczyka do zegarmistrza". Prócz weso­
łych djalogów, usłyszą dzieci wiele cie­
kawych, opracowanych na podstawie sta­
rych źródeł piosenek rzemieślniczych, któ 
re wykona chór „Wesołej Piątki".

Audycja dla Polaków z zagranicy, dn. 
6. lipca. Audycja dnia 6 . lipca poświęco-

17.30 Budapeszt Piosenki węgierskie 
20.40 Rzym. „II piccolo Marat", opera 

Mascagniego ood dyr. kompozytora.
20.45 Radio Paris. „Józef" — opera 

biblii na Mehula.
23.00 Budapeszt „Muzyka cygańska. 
23.15 Hamburg. „Letnia noc nad mo­

rzem". wieczór tańca.

A U D Y C J A  
DLA DZ IE C I

Radjo>tacja krokow i
Sobota, dnia 6 lipca 193^

6.30 Audycja poranna. 8,20 
gram na dz. bież. 8,25 (Lw) W . 
praktyczne. 11.57 Sygnał cza®* nrł*1 1 ! 
12.03 Wiadomości meteor. 12,05 pelll*1*
południowy. 12.15 Donizetti -p 3̂.6 
(płyty). 13.00 Chwilka dla i 
Zespół salonowy Pawła Rvnasi Kotic® 
munta Ledermana. 13.30 (L^_ gf8tii0‘ 
życzeń — „Najpiękniejsza P‘X
łonowa". gerf:

14.30 (Lwi Koncert Zespołu T* l5 ż5 
dyńskiego. 15.15 Przegląd gyj":
„Nasz handel morski". 15.30 (L” J *0 t t  
cja dla dzieci'„Od kom in iarzy*8 QphCl 
garmistrza" pióra Juljusza Tota* ge 
muzyczne Zbigniewa Lipczyń®*1 AjoSfUj 
wja rzemiosł polskich w  słowie jfjpk* 1 
ce z udziałem Szczepka ł TońK*-

NOWA AUDYCJĄ 
W E S O Ł *  
POLSKIEGO RAOI*

Z ROZGŁOŚNI LWOWSKIEJ P. Ł  
W SOBOTĘ, 6. VII. O GODZ. 15.30

W SOBOTĘ 8. VII. O GOD2*

W1

BEZPŁATNIE, ramteaz czarny w 
te j rubryce ogłoszenia o wolnych 
pokojach i poszukującym okoi 
2 razy do 10 słów —> dalsze wy­
razy po 5 groszy;

POKÓJ
komfortowy 1—2 osobowy so­
lidnym ■a stanow iska wynajmą. 
Lwów. L eiaa 7* n». 6. 21925

1 LUB 2 
pokoje umeblowane de wyaaję 
ela Lwów, P e teck ieg o  65, 12
drzwi. 21947

POKÓJ
komfortowy, amoblowany. ła 
sianka, przedpokój do wyaaję 
ela Lwów, Chodkiewicza 7 te ­
lefon 272-31. 21940

KULTURALNY
poszukajo 2—3 pokoi amoblo- 
weayck niekrąpającyek, owea-* 
tualais agęśaisw s otrzym anie. 
O ferty  szczegółowe: K ar jer Zi- 
morewicza * 10 dla „Na stano  
wiska-. 21954

AKADEMICKA 23 m. 6
1—2 kom fortow a dużo pokoje 
z doborowom atrzym aniem .

219H

POKÓJ
amoblowany, osobny wcliód 
Łukasińskiego 4 drzwi 16.

2192fc

f oAr f e
W to j rnbryco aamieszczamji 

razelkie ogłoszenia mieszkanio­
we do 10 słów 2 razy BEZPŁAT­
N E . Dalsze wyr azy po 5 gr.

W CENTRUM 
m iasta połowa sk lep i do wyaa
jęćia aa  biuro, zastępstw o firm 
obeyck, koloktarą, skład kili­
mów I t. p. Zgłaszania Admin. 

Perozam ieaie*. 21933

ŁADNY
pokoj, slosoczny, nmablowaay,
balkon (ewtl. dwuosobowy) 
Lwów, Piłsudskiego 3 m. 7.

21856
POKÓJ

iimeblowaay, osobny wehód. 
Lwów, L istapada 116 1 p. 21860

URZĘDNIK 
poszuknje pokaja um eblowanego 
komfort, osobne wejście lab nic 
Listy Administracje „U m eblo­
wany", 21881

MŁODA
Polki., iateligen taa, czysta, spo­

kojna, pracow ita, pesiuku je  
pracy — sam odzielne smnczne 
gotowania. N ajchętniej n jednej 
osoby. Łaskaw e listy Kurjer, 
Zimerowicza ld^pod „Spokojaa“.

21937

POKÓJ
amobiowaay, frontowy, bnlkea, 
niekrępująee wejście zaraz dc 
wynajęcie. Lwów, Zyblikiewic za 
41 I piętro drzwi 4. 21910

POKÓJ
ameblewsny wejście nfekręou* 
ji.ee zaraz de wyeajęcie Lwów, 
Zyblikicwicza 41 1 p iętro  drzwi

4. 21911

WYNAJMĘ 
laruz. pokój umeblowany Pasem  
L elew ela 17 I prawa. 21923

irosm ik. psiocy
Ogłoszenia w te j  rubryce za 

mleszczamy po 80 g r. tfo 10 
,słów «  dalsze wyrazy po 3 £r-* 
«y. i

Niedziela 7 lipca 
?  ?  ?

POTRZEBNA
młoda, aczciwa, czysta dziew­
czyna de wszystkiego zarai 

samedzielaem gotowaniom
Swladeetwa wymagane. Lwów, 
Zieloaa 87 . m. 5 21936

% z d ’u u o i s k a ,

Po 5 groszy  za  słow o Uczymy 
w te j rubryce do 20 wyrazów. —i 
D alsze no 10 groszy.

•T*AY»r#

W rubryce t e j  zam ieszczam y  
ogłoszen ia  do 15 słów: BEZ­
PŁATNIE —  d a lsze  w yrazy po 
5 groszy . •___________

NATYCHMIAST 
de objęcia stała k iarow nietr 
posada. Listy do K arjora Lwów 
Zimorowleza 10 pod „600 zł.“.

? i^ :

OGŁOSZENIA 
W „KURJEFZE"

SA SKUTECZNE I  TANIE

LETNISKO
W najpiękniejszej okoiiey 

górskiej tanie 
s o k  m a l i n o w y  

po 2 zł. litr. Żądajcie próbek. 
E. M egetycz w Niagrynie p 
W ełdzirzepów. Dolina, 21938

NIEMIFÓW-ZDRÓJ 
pierwszorzędny Pensjonat U rzę­
dniczy „GWIAZDA* pod zeszło­
rocznym zarządem w przepięk- 
nera suchem położeniu wśród la­
sów szpilkowych. Pokoje słone­
czne. Wykwintny wikt. Ceny -i- 
sk ie . Indywidualne zniżki kosz­
tów leczenia. Inłormacyj nJziela 
Zarząd Pensjonatu, 21902

TAŁODA
nrzędaiezka poszuknje pokoju 
z ntrzymneiem w Brzuchowi- 
cnch na sierpień. Listy z pada­
niem warunków da Adm. Zimar. 
10 „Sierpień*. 21224

ROZŁTJCZ
najp iękn iejszy  p en sjon at „Jani­
na" w śród lasów  szpilkow ych, 
blisko kąp ieli, poleca pokoje s ło ­
neczne s balkonam i. K uchnia  
wyborowa. Ceny n ajn iższe . S ta ­
ja , poczta, k ośció ł w m iejscu .

11121

W tej rubryce zamieszczamy 
ogłoszenia do 10 słów po 80 gro­
szy — dalsze wyrazy po 5 gr. 

kaplaekie po 10 gr,

ADMINISTRACJĘ
kamienicy przyjmie starszy zre­
dukowany urzędnik, O farty  
< ar jer Zimerowicza 10 pod 
Salidny*.________________ 21914

URZĄDZENIA 
oświetlenia elektrycznego, dzwon­
ków, telefonów, gromochrony, 
wykonuje tanio i soiidnia „Elek-j 
trau, Lwóv.s Paaaż Mikolaacha 
tel. 10-85. 1144

NAPBAWJ.j 
zegarów , zegarkó -  jpuJł tf\ 
w ykonuję solidnl«- ^ A  \.n * ' 
i srebro ALBIN  
plac B ernardy*#*1 
nia OO. Bernardy*® ‘ .

CZY W IECIE? SE
nakrycia d o ło w e  srebrzone od­
pow iadają w szelk im  w ym ogom  
zdrowotnym  i este ty czn y  . — 
Trwałe platerow anie ty lko  ; G. l  
w anoplater", Lwów, K opernika  
14, naprzeciw  kina „Kopernik".

1811-11

KSIĘGI 
różnych
Przybory k an celaW ^ , * ̂  
Antoni Jamiós*1* ^
nochy 2 teł. 78-1'5'  '

LIST tfó«brJ^-
pod „Przystań*; Jrjrj#r* 
w Administracji '

»kłeg*:
SYPlAŁfjJJ

nawoezesaą 
wykoaaaą *Pr*° a 
Źródlana 11-

KRYNICA
eeasjoaat Dra Łazarskiego, p *- 
kój s obfitem , wykwintnem 
strzym saiem  6 zł. Żadnych do­
płat. 2105'

WOROCHTA 
P essjsaa t „OAZA* peleca ksm- 
fertewo pokoje, bieżąea ciepła 
i zlmaa woda w każdym paka u
kaebaia wyborowa. C eay bat dze 
przystępne, otw arty cały rek .

__________________ 1013

SAK OGŁASZAĆ —
TO W ^ K U B J E B Z E " '

K om unikujem y u p rze jm ie , 
i e  p r z e n i e ś l i ś m yKOMUNIKAT

MAOAZWI OBUWIA JOT-ES"
do nowego lo k a lu  p rzy  nl. Rutowskiego 7
bUir/poYr, JMN S C H R A M

FIRMA KATOLICKA 688

H u m o r  z a g r a n i c z O Y

W

— Ja, w idzisz, choruję na płuca, 
palić podczas pracy.

— I przestałeś palić?

lek*1*18

P rzec iw n ie  — n ie  p racu ję ! ^ j ro jri p a

C E N N I K  O G Ł O S Z E Ń :
Keklamy w tekście; l
Na 1-sztj stronie ( « • » » » »  sŁ 1J50 
Cała 1-sza strona i > » i » ? > • •  U0(L-—
Ha 2-giej i 8-cisj stronie » « > » * •  Ł80
Cała 2-ga lab  8-cla strona i < i • » 8CX—
Na dalszych stronach tekstu i y » « 3.70
Cała strona c ,  • i ■ > i i ( • * ^00. ■

Różne reklamy*
Komunikaty I artykuły reklamowe % i zł. 1< - 
Na stronie kronikarskiej . • » » » » « !  &80 
W dodatku literacko-nankowyz*. i » » i ■ 1^— 
Nekrologi do 200 mm. 0.50

»  a 300 m > » ! « • » » ■  f.80 
9 powyżej 800 mm. , t • » • 9

Ogłoszenia drobne:
Ogłoszenia za tekstem  na mm. * • > * *Ł --A0
Na oat. stronic i wśród drob. (fi łam.) > m U-80
Ogłoszenia drobne za - 'iw o  » » • » » »  0.10 
Matrymonialne ; i t i  i i  • i i  i  a  0A0
Dla poszukujących praey za ałowo t • i * 0.08
Drobne ogłoaz. przyjmuje etę tylko ze gotówkę.

Poditawm obliczenia Jest 1 mm. w 1 łamie. Podwyżka cen ogłoszeń może nastąpić w każdym czasie i obowiązuje także te  ogłoszenia, które 
soatały j imówtone poprzednio, a  nie były ngóry zapłacone. —- Za zastrzeżenia miejsca dolicza się 26 proc. — Za układ tabelaryczny dolicza

sio  50 proc. Ogłoszenia w numerach świątecznych ? niedzi.lnych kosztują o 20 proc. drożej.

UWAGI: , „taj* "(fi
Omyłki, k tóre zasadnie*® 
ogłoszenia, nie ^
gotówki, . nl też nie ebow«« J5* d.
do bezpłatnego powtórt*® u***.;:
katów bezpłatnych n\a ^  t
nia ndziela się. R e k la m a c j ą  ^  d0  J ,r *
nia się do dni 8-ch s*1* neł0**.*

plarse dowodowe Uczy * 
do numeru bież. T»rzyjmn’e

A***'
|^xdawcb ^ g r .  D. M sr teilraśJ Częlonkami DRUKARNI KRESOWEJ Sr j « o. Lwów- Mochnackiego 48„ Odnów. red. Stanis»w


